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!)krócic zuchwałośt Gdańska! -
tri' 

• Ził Po sobotnim wyst~pi'e Greisera .. 

a. 

eh, 
"el 

W ars z.a w a, 7. 7. Według wi~ tlorrn.,o-ści, o trzymany.eh z Gdańska, w 
Eobolę, _i :'. ni·edz.i:Cilę dokonano w wol-
11en:. m;sc1,~ G:dańsku lic:z.nych ar,eszto~ \V'?TI·. y;mJ,e:maj,ą, liczbę 150 osób u­
~1ęzL011.ych prz~z P,Oilkję. Wśród :U.e­tztow,a:nyieh znaJ,ct,ą iSię wybili . . . d . ła,czc z p .1 • 11eJs1 z1a-. . ar YJ op,o,zycyjnycli, ctł, · soqahslycznej. i:, 0W1Ue 

Gdańsk:i,e koła 1·t d'z!:l • · po 1 ycznc twi,er-"'11, ze pr,ezydJ,,,.,t s l G · -...u ena u gdańsk1ego :l'e1ser, w drodze do G mał się W . enewy, zatrzy~ Bi : w e1marzc, gdzi,c odbywał b ęł ZJ.az_d parlji hill,crowskiej. Tam od~ 
y krolką, rozmow„ z H1·11 . d ł · "' - ,erem 1 u a, się do Genewy z zaaprobo, · 

p:Lamm agresywnych wystą,pi,e, va,1:J'm \łaichi Ligi. • 11 przed 
, . W sf,e;rach .gdańskich panu• c 
sw1-adc~cnic, że bieżąpe lato pr~yii'rz~~ decydują.ce wydarzenia w roz\:~s_rn 
lyich Wtpadków. Największe zai;t 
~eiso~anue budzi zapytan1e, j,akic st~ ,1/0W]Sho, z . . p I l .... l ~ aJm1,e o~ <,a wobec przyo-o,. 0

;"hwany,ch przez Berli:n j,edno,str;n­~J,c rio•zs'lrzygnięć podilycznycli, doly­-ąc)'leh wo,1nego, miasta. 

~,dań s k, 7. 7. Prasa gdańska 0 _ 
~aiw1a szeriokio przebi,e:g posiedze'lua ,,a,dy Ug1i N ar odiów. 

2 
.. .U~zędo,wy „p3!Ilriger Vo,rposten"' 

\xa:n~JJC.sz,cza wywiad z prczyd!enlem 
cl r rc:s~rem ~ którym Gre1ser ka:Le,go­' . .foczmc is tw1e_r~za? że ni,e poj,edzie już 

'łlJ. Gene\~Y' . Jiczeh na p,orz.ą,dku obrad 
aJdowac się będą sprawy wewnętrz­

ą~ G~ańska. P11ezydicnt Grei;ser zapo­\V!i.,edztał, że dlołorży starań, aby wysoki 

• 

Gen. Rydz-Smigły 
przemówi do WSI 

lil ":Var.sza w a, 7. 7. \V :włach, po­
tafzn~oh kursuj,c po,głoska, że gene­
S 1:1Y ~nspckLor sił zbrojnych Rydz­
fl~~gly zai?:i,erza wy.gło,sić przy najbliż­
\lp%· ok~zJ1 przcmówi,enie, skierowane 
1,ły,cr11:11 c do_ludniości chłopski,ej, Jak tn.ia.ł~ic, ·0•k3;zJę do lego prze.mówienia 
ku cz,~ dac uroczysLości w Cza.rńcy 

Cl hefau.ana Cza.rnieckiiego. 

Skazanie 
Żydów - zabójców 

G~~dn, . ces prze . 0 , 7. 7. Odbył się tu pro-
z.endorfro~1:wko, ?,Ydom Fajwe1owi Ro~ 
Abraham;' . Lc,1zc~owi B<;>rowskie.i:iu, 
Winkc1ma :vi ?0~vialowslnemu, Elko 
sldiamu ,oi:t~ 1 Dawidowi Werlel­ka Józ~l'a 8 .a~z,onym o zabójslwo Pola­
waliski,ego. lCJW,o z Jcl>cnicwa, p:oiw. su• 

P,o zbada . /, . li , . cha, · mu "wiac <.ow 1 wvsłu-\vy m
1
u przemówicl'i slron sąd wyda! ro< !na '111 l·t' v.,..,, • .,.,; • · ,o,cy '- orcgo zostali ska--~u .t • aJw; l R. , i,· . ,e ozenuoirf na 2 lala wio • . 1cuta a D •ct \H " ' awJ ,v erLelsJr; 1· I "J·zer Bo ro,vsJ·· . " 'U. ·~ - -sł· . ,. ;;,i na 3 Jata wic:zicnia każdy. o◄ 

\v\~l"~o,n_Y Abi:am Powialowski ucick! 
l. l,n1-1.c:rlzy,cza1s10 zagranice~ a Elko \u1·11-'-C' ilnUJn . [ • ' ,v b d .< ' .J·a {O wo3sk0\v~r, odpowiadać <; zie l)nedr s;idcm wojskowym. 

1 komisarz Ligi Narodów znikinaJ z 
Gdańska na zmvsze. W końcu wywia­
du prezydent Greiser daje wyraz Ilft­
dziei, że po rewizji stosunku G<l:ań~ 

ska do Liigi Nar,o'dów, będ!zie mćgł 
Gdańsk skuteczni,ej, niż dotychczas 
pracow.ać nad wzmo,cniieniem · stosun­
ków: połsk,o-niemiiec.kkh. 

Interpelacje gdańskie w ang. izbie • gmm 
Londyn, 7. 7. Na p()(llieOJziałko­

wem posiedzeniu izby gmin zgłoozono 
kilka interpelacyj i zapytań pod adre­
sem ministra Edena w sprawi~ po­
łożenia w Gdańsku, szczególnie, czy 
i jakie :rewo,lucyjne kroki poczynili 
hitlerowcy w Gdańsku. W odpowiedzi 
min. Eden ograniczył się do stwier­
dzenia, że raport wys.ok.ie.go komisa­
rza L. K w Gdańsku z 30 czerwca 
byt omawiany 4 bm. przez Ligę Naro­
dów i że sprawozdawcy przydzielo:n,o 

d'\vóch pomocnik/ów w osobaJCh de1ega~ 
tów Fram)cji i Portugalji. N a zapytanie 
posła konserwatywnego Saudy, czy nie 
za1eicałioby się, pTZeprowadzić głosowa­
nia ,lu,dn·ośd ·gdańskiej, min. Eden oo!­
~•owiedział1 że sprawa j,eist e1regu1cYw.a­
na trakta,t'e:m, zaś zainrf.eresowanemi 
krajami są Po,lska i Niemcy. Wreszcie 
na zapylanie p.o,sła Dalbona, min. E­
den potwierdził, że d1ziala w ścisłym 
kontakcie z polskim rządem. 

I I --

Hitler przemówił w Wejmarze 
Ber I i n, 7. 7. W Wejmarz,e kanc­

lerz Hiller ,vyglosił przemówienie, o­
świadczaj~c. m. in., że niema takich) 
decyzyj, za które j0d 1na osoba nie po­
llo1si odpo,\iedzialności. Jest to naczel­
na zasada hillero"-skiego ruchu. Jest to 
zasada starogermańskiej demokracji, 
kLóra nie zna o<lpo\'\iedzialności, idące.i 
w dól, i autorytetu, wznoszącego się 
tło :góry, a zna jedynie autorytet, idący 
\V dół, i odpowiedzialność, wzno,szą­
~ą się do góry. 

Dalej, mó,vił kanclerz o rozbudo­
wie rarlji narodowo~s,ocjal:istycznej. -
Parlja j,est organ.iza.cją Blity. Do państ­
wa należy władza wyk0!11awiez8!. Nie 
jest to przypadek, że ta elita dała mu 
';;Ztab wspólpra,cc)'wników taki, jakiege 
tadna parlja przedtem nie po,siadała. 
Parlja jest wie,c~na. Pnez elitę swoich 
rrzywódców będzie ona po wsze cza­
-,y w stanie spełnić zadania kierownic-
twa narodu. · 

-·-0--

Echa wojny w Afryce 
Londyn, 7. 7. Reuter donosi z 

Chartumu, że kpt. Arius Brophil, któ-c 
l'y s,ł_u~ł'ł w brylyjskim „Czerwonym 
Krz? zu w Abisynji, oraz lotnik szwe~ 
dzki hr. Rosen, odLecieli do 1Ialakal 
:: S~danie, skąd zamierzają prze<l,o,stać 
się _no m. Ge-re w Abisynji wchodniej,; O'dz1c 1•z.ekomo · · , · ",: ,. ma się znaJdowac s1e-, ,lz1ba rządu abisyńskiego. 

. R_zy m, 7. 7. Age11cja Stefani dono., 
nos!, ze od chwili zakończenia wojny; 

ł do :dnia 30 c2Jer:w1ea straty włos.kie wy­
nio,sły 2 .o,fioerów i 8 żołnierzy za-­
bi tych. Według ostatnich danych, stra~ 
ly włoskie od 1 stycz:nia 1935 r. dlo 30 
czerwca 1936 r. wy.niosły 2.553 zabi­
tvch. \V tvm s-amym czasie zmarło 
t~a skutek ~hoTób i wypadków 505 ro­
botników na -o,g61:ną liczbę '93.300 ro­
botników, zatrud'ni 101I1ych w Afryce 
ws-chodniej. 

--0--

Negus chciał sprzedać swe prawa 
do Abisynji? 

. R ~ Y m. 7 .. 7 .. Prasa włoska po­d?J C \\ sensacyJ:1eJ formie oświadcze-ruc b. posła ah1sYńskiecro w R . Afeworka .który ·po<lkres"'·uł 
1
-, ~fnne, , , z ne<Fu,s golow_ był zawrzeć pokój z Włoch;mi 

wzam1an za przyznanie mu jednorazo• 
weg~ ?odszkodowania jednego miljar: 
da Drow. I '\ A! J 

ProJekt N egnsa prZJewidy'wał odstą 
pieni,c Wł,ochom macznych obszarów 
Abisynji o,raz utworzenie specjaJnego 
towarzystwa dla uprzemysli()/'\vienia kra 
j'u, w którem połCJ1wt;i akcyj miałby 
rząd włoski, drugą połowę zaś sam 
Negus. 

.--0--

Ger~anizowanie nazw polskich 
_K_ a t_o w i ce, 7. 7. W powiecie 

i-JrHC~mchm na ś1ą<;ku Opolskim zgcr­
m~111zo\va110 ?slatnio następujące pol­
•,k1e nazwv mwjscowości: Brzeźnica na 
Brcc;e>, Gr,ibina na Ger hain Komor­
ni!,i na Ifammersfeld, Łącznik na Wie◄ 

sengrnnd 0/S, Mokra na Nassau O/S 1 t:>rzychód na Waldfurt, Twardawa na 
Harlcnau, Wilków na Willenau, Za­
bierzów n~ 'Hintcrwaldc Zawada na 
Lichten 0/S, Grocho,luh ;1a Erberdorf n• , ,-1ctna na Tcichgrund. 

Rok XVll 

15 lipca zniesienie 
sankcyj 

GeIJ.eWa, 7. 7. Komitet koordy„ 
:nacyjny Ligi. 'arodów, zebrał sit;i w po 
nied:ziatek na posiedzeniu i uchwalił 
zgodnie z sobotnią, rezolucją Ligi. Na­
rodów znieść sankcje a:ntywłoskie. 

N a wniosek Anglji postanowiono 
zaprzestać działania sankcyj. 15 lipca. 

123 ofiary śv.rięta 
narodowego w Ameryce 

N owy J pr k, 7. 7. W czasie wczo 
rajszych manitestacyj i obchodów z oJ 
kazji święta narodowego; zmarły 123 
csoby, które padły ofiarami poraże­
'\1.ia słonecznego, lub zostały zgniecio­
ne przez tłum. W róku ubiegłym licz­
ba ofiar była znacznie wyższa, gdyż. 
wynosiła 214 osób. 

Z prasy warszawskief 
Warszawa, 7. 7. Pojawiły się 

pogłoski, jakoby b. minister ~fatu.szew­
ski wystąpił z redakcji .,Gazety Pol­
skiej''. Potwi,erdzenia tych pogłosek nie 
ma. natomiast wiadomo, że p. ~fatu­
szewski v,,,yjeżdża na dłuższy urlop do 
Anglji, na o1impjadę itd. Wychodzące 
w Łodzi czasopismo .,Polityka Gospo­
darcza", które po2lostawalo w bliskim 
kontakcie z b. min. ~Iatusrewskim, i 
uchodzi za Jego organ ,v sprawach go­
spodarczych, wstanie przeniesione do 

ł \Varszawy, poc2lem p. ~Iatuszewski ma. 
w niem wydatnie \YSpółpracować. 
, i ,.. tllJ ... 1aa~łit'• f'""• 'l fil l ~ 

KoronacjaEdwarda VIII 
I:ondyn, 7. 7. Protokół koronaJ 

cyjny króla Edwarda VIII prZiEmiduje 
m. in., że koronowany będzie nietylko 
kró1em Anglji ale również każdego z 
poszczególnych krajów związkowych. 
W ten sposób podkreślona być ma 
prawnopaństwowa niezależność kra­
i ów z,viązkowych imperju.m brytyj~ 
skiego. 

. ii.il\11 tł, i [mJ. Ili' - -~-fil r 
Echa myślenickie 
K,ralf'ow, 7. 7. Z pośród aresz. 

towanych w sprawie Doboszyński€go 
\Y Krakowie kilkanaście 0tsób zw'Jl­
niono i będą odpowiadali z wołnej 
stopy. 
• ~ 1111 .1r'i1 L~(r; !fl'iflf(1 1 

Usiłował wywieźć 
: 50.000 złotych 

W Chorzowie został aresztowany pod 
zarzutem wykroczeń przeciwko ustawie de­
wizuwej właściciel prre<lsiębiorsh ·ą o.ru­
karskk;o, obywatel miasta Ch· ~-z wn. 
Otton Kotala. Ar::sztowano go w dm ·n. 
gdy zamierzał wy"ieźć do . -iemiec -
:i0.000 złot>-ch. Z;: wz6lę<lu .na tocz:ic 
'le<lzl\• ,o_ JJ'iższe s;:czegóły trzyma.n w 
tajemnicy. 

.i.tk sii; dow·a<luj m~-. oliro[ira a­
-, a.nc_o za1 ·oponował sądowi zł z;: 
cji 100 ty:;ic:cy złotych, za wyp c,;;c" , ·e 
'>, ~:> 1 :andanla ,rn wa,ność. \\. Ci - · 

. 3rL<;Z,O\\ a1lie Kotali wywołało 
S(J1<.,,( .. 



dobrego urzędniku Polsce" W Paryżu ciągle strajki 
, . 

mow1 • prem1er Składkowski do dyrektorów Izb Skarbowych 
Paryż, 4. 7. - \V szeregu znanych 

m2:·azynów mód w Paryżu wybuchł slrajk 
l'· ,wow•,1ików '11:1 tie zatargu miGdzy dyrck· : > J :;;os•)\\''.:?"1ic zi.>ior,owych t1!11Ó\Y pr,1cy. 

\Varszawa, 5. 7. ~a z,cbr:.in.in jeżeli jest \Y)"d::tlna, Lo napcwno, wię­
dyreklorów Izb skarbowych w min. cej daje państwu, niż ,on odbiera, ale 
skarbu p. premjer S1awoj-Skladlmvi- je:z,e:li źi,c pracuje, lo j,c,:;l pas•o1ży.Lern 
-ski wyg,osił następujące przmn,ówie- którego trzeba wyrzucić. Dlateigo, apc­
nie: . luję do panów po koleż,eńsku i lo jest 

Cały szereg rzeczy, które rob1(\ ! naj,waż:niejs,za rzecz, któr.ą chcę, żcl>y­
kLór~' może . wYprmviam'· 1 z administra ście z zetknięcia dzisiejszego ze !m,ną, 
cją i urzęilil.ik:.:i:mi, mo?ą się wydać, wyni,eśli: J cż•eJi nie podciągnteimy ad­
że to jest S\vego rodzaJU s~dy~m. iminislracji, jer'beli nic shvo,rzymy typ,u 

Proszę panów, kiedy SeJilll po wy- urzędnika, i0 który:m, o,bywalele będJą 
. -, r. 1928 zmuszał mnie, że- mówić z szaic:u:nkiiem, - to, do lej ch:wi 

bv,P tał choć.by jted1I1ego s.tarostą li my nie potrafimy wylmnać .s:woi,ch 
_- 2ie, ż.ebyim powiedział, że sta" zadań. ' 

.L. prze.kroczył, to, oo, ja :1~~ Czy panoi\vie .myślkile, ż,e mnk 110 . 
., oi-ć przy wyborach, to i1ID Jed- bawi, ·te mo,gę któ11eg10 z was nie za­
..,. 1c:ja:nta ,ani j,edn~o staros:t.)1 stać w biurz,e, czy też jaką, illlną, rzecz 

rn d ,..1, bo j,eiżeli, który z ruc'h na" wytknąć? Daj Boże, żebym mógł was 
we 1rz.kro,czyl to, co ja naka:zalerm; zastać w biurze i.po kale:ż,eńsku poro~ 
le> ,, ,żdym razie ja .dJ3Jłem te wytycz.- 1 zumieć się, a:żebyśmy mo,gli \\>1e wza-

1 za to .odpowiadam. , •,· j,em,nym szaJCUnku te pól godz.my sp~-
'.;,._ "ID n1ł,ęboicim zwo1ennihem te-- dzić i po:wiedzi,eć s:óbie: mY bud!uj,e-

5~ b I my Palskę, Wtedy będzie d!o•b~:oe, J. a S~. Z.-2 , r urzędnicy, mię.dzy S,O a_ IDO,.. 
Z.{"Dff , . kłócić, mogtę pa:nom dokUJ- I nie będę szukał dziury w całem. 

• • 
1
1 Chcę podk:J.,cślić, że, wie.ale nie u-ac. __ ,gę zmieniać nastaw.11eme p~-

"lÓ\V, ,rzycze:m wieJ,e rzeczy może si~ waż.am, iż należy urzędnika napędrzać 
;,;vd,l -,.iwnemi: ,,premjer s;ię włóczy batem. Co z tego, j,eżeli on będzie ,o 
~ ,10 ż.eby zobaczyć, czy urzEJ~-:. 8-mej .siedział w biurze i pol\vtarzał 

nic. 1 ęgrowie przyszli do biura - sobie do dziewiątej: ,,Składkowski jest 
" idjotą, si,edrzę przy biurku od godlz. 8-ej >Le , _ • ac . , C t.--c ł' , • -,v;<i.,e będziecie z.d!ziwieni wri,e• i nic nie ro,ł'>ię' . hodzi ,o to, ż1euiy: on 

rz .:ami, ale j,estem przekonany, pawiedział: będziemy praaować, 'bo 

trzeba hud01wać pańsi,Yo. 
Teraz przechodzę do spe:::jalności 

panóv,'. Chciałem prosi,ć panów o rz.e.cz 
która mnie najbardziej uderzyła w wa­
~zej 1..>1·1oecf. T,o, jest częsLo spolykana 
aierówno-mierno·ść w ścią,ganru pod.al­
ków z poszczególnych war,slw luclno­
tci. Chciałem podkreśdić to, co ju.ż 
poruszył pan wi-aepremj-er. Jeż.eili na­
przykład przyj,eż.dżam d•o ljcdincgo, po­
wiatu i widzę5 ż,e średnia własność 
ziemska zapłaciła 85 proc. '"·ymierz.o,­
n,ych p,odatków, a jadę clio powi:.1:lu sa­
siedni-eg,o, i dmvi,aduj ę się, że tam śre­
dnia własność z..apl.a;cila jedynie 10 pro 
oen't ,to w tern ,co,ś j-es>t. To znaczy, że 
niema jedn,01liLc.go, sprawiediliweigo na­
cisku. Nie myś,lci,e, że chcę, ż,ebyś,oi,e 
znisZJczyili średnią własność zLetmską. 
T,o są warsztaty pra,cy, w państwie, 
ja chcę tyłko, ż,eby n1e byŁo uprzy­
wilej,owania. 

Ja uprzedza:m, że będę przywiązy­
wał naj,,,ię,kszą, wag1ę ·do tego, jaką 
·majdę propo·r.cję przy ścią;.ganiu p8dlat­
ków z i:;,os.vczcgćuny,ch warstw ludno­
ści. Ja.. to będę bad!ał, bo to mi dla 
naj,l,epsze po-jęcie, jakimi sę urzędni­
cy w daJne...m m:i,ej.scu. To b~dzie naj bar­
bardziej ,obj-eklywna miara ich pra-cy'~ 

·---V--

, Licz,H s'.rajkujących n,1 terenie s'.oUcy 
\\ ;,ro:>'.·t D 11,JJ isói) do ,D JO. Sir:lj,; 0iijąl 
zn.me) m,1g:1:r.y,1y p,11·,pkic. 

O i~c cJi.od:ii u sylnacjt: w lcrt,•:lch, to 
i J z.lLJ11cz~·niu :;lrajku w Opera C,Hnique 
i ·v:aku,.tcję prze,1, slrajkuj::ic. gmachn ·,ea­
,ra·.neg,o, <iz;:; wy;)uchl konflikt w Te:ltr:'.e 
,\l.:1ambra. 

P,ozat2rn w wicikiej r:1fi,1erji cukru,· 
mieszczącej się w Paryiu, m::11y mi-:_i:;cc· in· 
cydenty ina tle slr,ijku międ:~y rob-o1 nik:lllli 
a przedstawiciei::i.mi dyrekcji i wyższego 
perso-ne~u technicznego. 

Czy nastąpi zmiana? 
J,eroz1olim,... 6. 7. Odbyło się 

z·ebranie arabskiego komitetu strajko~ 
wego dla r,o•zpalrzenia sytuacji. - \V,e„ 
dług p,oigł,o,S!ek w'i,elki Mufli ma być za 
zaprz,eslanie:rri strajku, natomiast inni 
wybilni Ar-lbowi-e mieli wypo,wiedzi,eć 
się za da1szcrp prowadze11jcm akcji 
strajko,wej. 

\\'y~:~iki ko·mis.1rz przyjął wielkie­
go rr..nflicgo,. Szczegóły dotyczące roz­
mov,'Y, trzymane ~ą w tajemnicy alre w 
J.eroz.o1lii:'.111e uwa,żają, że um:1wi,mo -­
spr:1wę z:mi:my sytuacji na przyszłość. 

że z. ,znaici:e, kiedy bęidj~ -odJchJo,dlził; 
• 1 e eh ':m kilka istolny,ch rzeczy zro­

_mo, że przyte:m w::rm rueraz 
:m. . Ja nie nie bęict nigdy; 

B. starosta świecki słanie przed sądem 

v-,r caly;m kraju aresztowano wie" 
lu Arabów, u klórych znaleziono, Jrn­
rabiny i ::imuni,cjc:. Kolo Gazy nie-­
znani s.prcnv,cy u,siło-wali wysadzić w 
po•wiclrz,e ,mo,st ko,lcjowy o-r:1z pewien 
odcinek l,o,ru. Z:1rn:1ch, ch~K:i:.1:ż :;ię nie 
udał, wyrz.4d'zil j,c·.:·c:1k p2wnc szko.Jy 1 

\Vyslany na miej,scc palro,l był oslrze· 
lrwany przez Ar:1bów. 

v·y mówi : ,,rn ój Bo>i,ei, co ja· 
· ;ł z.robić, gdy bym miał lepszą 
t·ację" .. To ja mam zrobić do-
nislrację. To ja odpowiadam 
liedy adan1nistracj.a je.st zła, 
, że ja je1Stem zły. ' 

l ~ do was przychJod!ził (} 8-ej 
b~<lę wa11,n dK.1,kucz,ał. Kilku 

,w powia,d:a: ,,to j,est poniże­
' urzędniczego, poteim wszy• 
ią, że „on" przyj,echat mnie 

I. i wszys,cy się nademną na-

m przekonany, że slanowisko 
, w Polsce nie j,est doslatecz" 
ne. Jestem przekonany, że u­
co j,esl żołnicr z w cz3Jsi,e po­
wszystko jedno, czy OIIl zdoła 
dla pań:srtwa 20 milj., czy 20 
o jest jednakowo płatny, on 

·_ . .1je na pr.oce.:nt. Jego praca, 

~>owieść współczesna 
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Runge ,do,wried!z.iał się, że 

rv zka zaslrajkow:1la, us:iiadł więc 
· piatJirue i zaiczął grać. Kawiarnia 

ttl się powo,li public.zn.ością. W 
Put po, drngiej. zjawił się Lak-

• • .n Ol den. U s.iad!l przy tym 
toliku, gdz1e siedział przed 

~:n. U.sługiwała mu la sama 
... Zamówił sobie jakiś napój, 

mu go przynioota do stolika, 
"'Skazując oczyma na estra.-

.Vi-dzi pam.ie:nka ,że przy.szed!-­
t~ · usłys.Z1eć waszą skreypaczkę. 

.en.ka spojr.ziala na niego z ,vi~ 
zakłopotaniem. 

.:.oostety, pa.n sita napróżno fa­
- , i, tak mi si~ przynajmniej zda­
. o ,..:wda pan Schrey poszed!ł, że-. 
r: _ rowadzić, ale myślę, :te mu 
to ."ie uda. · 

ł,v' -a te zam.i,epokoiły Lucj~a.. 
- Posz,edl j,!l, sp.rowadzić? Co t-0 
yi 

Ano tak, bo ona me chce po-­
, • · , o k91Wiarni ,niie chce już grać 

ówiłam painu, żie \VCror.aj przy. 
szedł taki elegancki stro-szYJ pan, któ-

Ti0fuń, 7. 7. Przied s~~m; w Gru 
dzią:dzu odbęo.ią ,się 2 pr,o,oesy pozo,sta­
ja,-oe w bezp,ośr,ed'llim związku z pl'(}­
cesem b. star-osty działdiowsbeg10 dr. 
Twardowskiego. 

Pierwszy z ni-eh toczyć się, będzie 
przeciw b . .staro.ście w św1eciu, Kraw­
czykowi, który już w czasie p110,cc:su 
starosty Twardowskiego został n~e 
prz.e:niesiony ze .star,ostwa do urzędu 
woj·ewódzkieg10 w Toruniu. Wkl'Ólce 
potem ·wyboczono b. staroście Krawczy 
kawi dochodzenia o nadużycia. 

Urząd prokuraLor,ski w Grud!zią" 
dzu prowadzi równo,cześnie dochodze­
nia przociw urzędnikowi starooLwa w 
~owem M1eście, ,oskarż,011,emu o nad­
utycia przy regulacji rzeki Drwęcy. 

Szczegóły tych nadużyć ,o,lo,czone 
s.ą jeszcze tajemnicą śLedztwa. Wiado­
mo natomiast, że biegły księgowy do-

I 
ry chciał kupić j'ej skrzypoc. Ale to 
był tylko p1,elck.s:t, bo on chciał z nią 
się zaznajomić. R,o,zmwwti.;:1ł z niią przez 
długą ,chwilę w kanL01rze, a dziś ... No 
tak, telefono1\vał, z hQILelu, te ona je-sit 
u ni-ego,, i że już do nas rue wróci .. 
Bmvi-edział, te zapłaici panu S.chrey,o,­
wi duże ,ocliszk:odowan.i,e. Go,pr:1wdia, to 
pan Schrey naprawdę będzie miał wiel 
ld,e slraty, bo ,ludzie tylko dla ni,e9 
przychodzili. Zachwyicali się jej gr:ą 
i nią, samą. bo trz.-eba przyznaić, że j,eist 
piękna jak obrazek. Nigdybyrm nie po1-
myś!,ala, że z,e-chce się zadawać z ta­
kim .sta:ryrn, mimo•, że j,est to j-eszc.zie. 
bardw przysLojny i posta:wny mtaż;czy­
zna. Musi jednak być ok.rulJni,c bo>g~­
ly, a j,ej się napewm.o ni,e zdarzy taka 
druga okazja. WieQki Bioż,e, j1a j,ej; 
tam ni,e ganię, rozu:m1em to •biedactwQ . 
Ktoby ją mógł potępić? .Z.eby jej ,się 
tylko dobrze działo! Z pe-wności.ą, na­
myślała się dłu{§o, zanim się zi~dziła. 

Ubogiie -dzi.cwczęta mają lak !llało 
okazji, ~.:;óy poprawić sobiie życie. -
Str.asiznie j,estem ciekawa, czy ją pan 
Sclwey sprowadzi, czy nie ... 

Locj,an słuchał tego wszystkie.go, 
Jak powalony obochienn. W pi-erwsz.ej 
ch!wili ·)Jie :mógł ogarnąć myślą tr,eści 
tych słów. Jakto? Ewa Ma1ten zosta­
ła kochanką bogatego ,starca? - To 
j,edno tylko utkwiło mu w pamięci, to 
jedno tylko był zdiolny poj.ąć I Ta o­
kropna Vli:adomość płonęła w jego dru4 

ko11ał z pol-eceinia prokuralora rewizji 
I ksią)g bucbiaHeryjnych i przedslawił wy 
czerpująoe ,orzccz.cni,e, klóre stano,\vić 
będzie pod!staw·ę aktu o-skarżenia. 

W micj~-cD•wo·.;:::i Berszch:1. demon· 
sLrrnnci wybili szyby n::t po,stcrunku po 
hcji. "-

Niepokojące ·położenie 
w przemysle łódzkim 

Ł ód ź, 7. 7. Ostalni,o odbył<> się lu 
pos1edzeni,e z:a.rżądu Związku \Vłókien­
ni,c:uego Przemysłu Zarobkowego, po­
:'.:więcone omówLeniu krylycznego po­
ł,a:ż,elllia ,na rynku przędzy bawełnianej. 

W rezull::idc obrad zarzą;d! Zwią­
iku wysłał do m.iJnistra przemysłu i 
handlu ,o.raz mini,slra opi·cki społecznej 
depesz~, prz,edJstawi.aj,ąic.ą ciężki stan w 
prze:my~l:e, oraz podkreśl:lją,,c ,że na 

:;kulek d:~ł-eigo wz;ro,stu cen 1wzędzJ 
bawełrtianej Związ,ek zmusza-ny jest 
wymówić pr:.1:-cę około 10.000 robolni" 
ków. 

Grozil,ohy to unieruchomieniem 
przemysłu, clhlc:gn Związek pro•si o in­
Le.rw,ro1cję. Od inlerwc-ncji z;1leżeć bę­
dzi-c, ,czy d:.1: się uchylić wiszącą nad! 
lysiącn:mi gl'oźbę bezrobocia. 

Bzy1 jakby mu ją wypalono rozża.rzor - Ewa M:.1:lten! Stodka, jedyna 
nem do bi::t:1ości żektzem. , , Ewo! Ja nic chciałem, uczynić z cie-

Zadsną,l zęby i palrzył tę.pyrn„ bie kochanki, prugną,lc:m byś z0,:-;Lał:1 
wzrokiem prncd sieb1e. Ketl!I1erka po-- moją żio:ną! Teraz już wiem, jaki by! 
myśl,ała, ż,c się ,gniewa. Przyszedł, aby cel mej podróży, choć nie przyzmawa-­
po1s:Jiuchać k:0111,certu skrzypaczki i ni-e łem s1ę do Lego naweL wobec siebie, 
za:sLał j,ej w kawiarni. Po chwili jakiś Tak, mJalaś Zios-Lać moją żoną, spodz.ie­
go-ść 10idw;ołał j,ą, dio irrmego slolika, więc wał,em .się, że w tobie znajdą mój '<VY"' 
odeszła. Locj-an śledził ją osłupiałylns marze:---- ideał... A Lcraz jesteś ki0chaitlr' 
martwym wzrok.tero... ką slariego bogatego .człowieka, pooz.: 

Ewa Mal'len lmchanka, bogialego łaś do, 1ti0g10 do holeilu,, po,zwolił~ 
.starca'/ Czy: to, moiżiiw,e? Jakże mo~ aby 7,,,,,.,v:1ł lwoj.ą umowę. Zape.w;!Jl(:l 
,gła upaść lak nisko, sk-oro nawel nio tycie dalo ci się we zniaki, z.apewr,ł 
głód .skł-onił j,ą clio tego kroku?~rze- nie rmo,gbś wylrzymać dłużej. Niie 
deż daiwn1ej glodlowała a wted!y także. i chciałaś wy.stępować na Lej cslradzie1 
povostała czystą, ruewinną dziew,czy,-. w towairzy,slwie ,o,hydncgo pij.anicy! A. 
ną,? dwoj,ga zl,ego, wybrałaś mniejsze! A 

- Zapróźno ! - wykrztusił pr.ooz mn.i,e nie był.o przy Looic, nic mogłelD 
by ci<> strzec, ni,e moO'lem ci<>, olocz:YĆ zę . "' i:, " Teraz do,p:iiero zacza,ł sobiie jas- opieką! Załatwiałem interes.a, zamiaSt 

no zdaw:1ć sprawę, jak -l>ardizio kochai poj,echać do ciebie ... O czemu z.włer­
Ewę. Zapóźno[ Powinien był zjawić kałem, .czemu nue pośpieszyłem do cie• 
się o jreden dzień wcześin.IDj, wlledly/ bie ... Byłbym cię czieił, bylib/Ym cię no-­
była jeszcze bez grzechu, bez winy! sił na ręlqch... A teraz? Przybyłea!l 
Gdyby przyj1eic.ooł w porę, byłby ją, zapóźnol Zapoźno! 
mó.gl uchronić od upadku, z którego Tak< :myślał Lucjan, tłumiąc Jl.i 
już :n.i.gdy po<llniieść się nie zdiola ! - uslach jęk ,który wyrywał si~ z jegiJ 
Była w hotelu u tego człowieka, który piiersi. Siedzi,ał zupełnie z<ltruzgota.nS• 
nie zaw.ah.ał siQ przed nj,cz,em! W* niezdolny dio powzięcia jakiegokolwie1' 
Zy!skał j1ej mrodość i brak dlośrwiadicz..e., postmww1enia. Zmartw.i,azyl z bólu, stu· 
nia,_ przykuł j,ą dq siebie! Jakim spo-- chał bezmyślnie gry pianisty, któr)1 
siobw udałio mu s.ię zbrukać jej czy• brząkał j,akiś numer solowy. Grał beV 
~tość? Jaka. ceną ofiarował Ewie? - duszn.ie, brakował!o lffiU bowiem poiL~~ 
Była ·to zapewne bard.ro wysoka oe• kt6cy do jego gry wnosiła mzwr:tCP>ł 
na... partnerka • · 



• 
I 
h 

jk 
k· 

lo 
,e 

a-

u, 

1i 
o 

i 
ć 
i 

NR. 151, ~ 5RODA, DNIA 8-QO LIPCA 't9H ;.,_ STR, t. -. 
I ' 

Ze świata kobiecego · 
•• 

I jest więcej przezroczysta i dlatego prze21 
białe ubranie musi okrywać ją, J)Oilliewai 
kolor biały odbija promie.nie sronecxne 

Optyka ma też dużo do powiedze · 
przy wyborze deseniu materjału. Wszyst 
kim vdadorno, że suknia w podłużne p.3.S) 
podwyższa i wyszczupla figurę, nato 
miast pasy poprzeczne lub b.-raty posze 
rzają,. 

Wakacje Sztuka kulinarna w lecie Po całorocznej pracy, po wy~er„ 
painiu :zawrotn,em tempem i ruchem 
Wielkiego miasta szuk.aimy zmian. Po­
clobno najlepszy;m wypoczynkiem jest 
za":8~ 2lm!iana, czy to zajęcia, trybu 

~ Lato Ima swtoj1e rozkQSZJe, aJe ma 
też swoj,e wyma<gania a pr.ood~wszyst­
kiem: racjo.n.ailm.iie soooow.ana bygj,ena 
Let:n.i~h llilles.i~y~ 

ki~ oo )llli,ęsa, któm mU& być utrzyma(­
na w lłli,ermgmmej czystooci, myta bar­
d2Jo !Staraillnk i s.uiszo;rm t.ak, aby nie 
mogłio byit5 mowy o rdzawym nalo­
cie. Hówn.ież i poz.101stałości tłuszczu, 
j,aki tak łatwo ooiada w zagł~bieni,aicht 
powimny być Da.rdzo pieczołowicie U• 
suwoo.e. NajiLep1ej będzie zaopatrzyć 
go1spodau;stwo w specja:Iin,ą, małą mia. 
ezyink,~ prz,eznaczoną jedynie d~ miav 
d:żenia j1arrzyn. Mifil.€ę wkład.lamy do 

wm.,eczka muśli:nowego i tłoczymy z 
h!i>ej 1sok prz.ez l\v:y'ciska:niie.. Chcą- otrzy◄ 
mać sok wy:ookieJ wiairtości od:żyworej; 
niaiLety ZWirócić uw,ag~ na dwa. zasaq. 
nic:ze pwnkty: wybierać jarzyny jui 
całk101wicie wy;ks;zlia.łoone, dojrzałe, ZU• 
pemi,e św1eże, to ZJ.tll8CZY .oobr,ane w 
cłn&u Uoc:aeni,a ;$oku i używać natych, 
mi,a;gt po wytłJo,c2Jeniu, albo też :na.J• 
wyż1ej w 2 do 4 godzin po p,rzyrz.ą,, 
dzeniu1 i to ty'1ko w~cz.a.s Jeżel_i lrDo- j 
wmiy 1go pir.zechJ01Wac w chłodZJ.e. l 

Psychologja stv.ierdza, do jakiego sto 
pnia działanie jaskrawych kontrastów 
wpływa na na \\Tażenie, jakie wywołuj. 
l<'aiely. Ogólną zasadą jl?st w lym wy 
p~dku, aby, pe,Yien kolor Lył uzupełnia 
,. 0 Lolorcm takzw. uzupelniajqcY:n Xa 
przykład cz:'-r\\·ona flanela ~< ~1;,d,, j:>::ii.r, 
wiej na zielonej trawie. Zid•)10~p jtS~ n.1; 
ziek11sza, mając czerwo:lt' t!v. 

: ŻYCl!a, cz:y środiOIW'isika. Przy zasadni'­
czem p:rzeciWIStawieniu warunków no~ 
\v'ych: już i:sl!n.iej,ącym, zys.kuj'emy nie­zbędny wypoceyn,ek. Gdty: więc pod 
lyll_ll ,kąt~m spogląidać będziemy na. zbli żaJące filę lato, ułożYJIDy sobie z; gór.Yi celowy, POlżYtecmy pl.an~ 

Przedew1szystkiem należy prze-
strz~ać czystości przy robi,eniu zaku4 
pów spożywczych oraz przy przygo­
towywainiu poka;runów ! N1e zapom~­
naj:my chronić produktów przed! mu-

• ~C> poby.cte w zapadłej cichej pro-
wmcJi, dobrze robi ruchliwe uzdTowi­
sko, :n~wet najbardziej wyposażone w 

•efe~ty: 1 kon:w1en:an,s towa.Tzyski. Więk­
~zeJ .n:ttoaniia:st liczbie znękanych wiel-
OimJJeJsldrn ,gw~em jednostek tak do-

~~IYch jak i ~zieci mo-że i powinna 
tle _;y.P?CZ.Yinkirem przy_voda. Na Jej 
de· . JeJ -Oliy;w,ozej, wieczyśde młtct­dz!.m lłlloc~ spoczywa tajemnica ocl!ra-
ki a &~ ster:a.nych wa,11,., i wvsib, •em •zach'wi . ""'li J, nej lud.z.koo .ani)ch ~1~ całej zmęicw­żYcia same ci. . 0 ll:eJ jak do źródła 
w go UCJ.ekaJą, podczas letnicH Ywczasów wszyscy ktA..-., . zyskał , ~~J'm p1,lno u-nowy zapas só.ł do d szczerej radości by:tow:ama. pracy, o 

Do Paru Domu należ . trudne zadanie bo . Yi zazwycz.aJ_ ma · . wy_ ru 1 przystosowar Slę do srodiow'.IS.ka. i Wszall.· h runków letn · k =ie wru-i ma-łych z ast a, o~y . dla starszych często ;ze as ~owić su~. wypada, ja!{ 
rozrs.w~k 1 ~one nadmierną_ il<;>ścią 
,miast w ,ę, a ~ogą, przymeśc za• zmęc~zynku Jeszcze większe -

' Etykieta -~· . t . st:ró· ci i y..,.....,,Jona u, przepisowy . ~, ąg a przesadna i UW!ażna a ko-­nteczna dbałość O "'Yi"'' di przyczyni,a Pani . 5•~ zewn~tn.n.Yi . d _Wicie kłopotu i nie-ww OIID!O, czy taki właśnie dił . poczynek" Wtrn.ałni. . UZSiZy "wy; • .. J .r- o,ny zbiorem dan-cingów ,brydżów i ceremOlll ·. 
kanej etykiety, Sił.anie SiA od.J1 ~y~u-. kwm ... t"l"ęzeruem 1 wypoc~yn · całego systemu fiz _ 

ch-attni ! 1 , ! 
Pozatem równie waż.tlien jest przy 

stosmvamfo racjonwl.ne jadk>.sp1su d!zien 
nego do ·w'y1niaigań sezonu;. , 1 

Dmri.a ciężkie i Uu1ste, p01W1nnny 
zni.kn~ć z naszych stołów na okres 
Lata. Powrócimy do nich i.urną,, kfod!J 
organ.izm nasz będzi,e wy,maigał solid!­
ruej szego paliwa dla nabran:iia potrzeb­
nej energji.. 

Dzisiaj dajemy pieTWszeństwo na­
biatowi, ja:rzynorn i świeżym owo" oo:rn. 

Są jedn.Q'St.ki ,któr:e me mogą o­
bejść ~ bez :m.i,ęsa, niech'. się jed­
nak zadowolniią mięsem spożywanem 
trzyt cztery razy tygodniowo i to :n.-aj­
wyżej raz dziennie. Drugie śniadanie 
kolacja po:w:itnny być wo111W Oli w~ 
dlin. Zastąpimy je jajami, iserem, mio~ 
dem, rzod!kbewkami, ogórkiem, pomi­
dorami1 marmoLadiami owocowemi, -
\\Teszcie zsiadłem lub słodlkiem · mle­
kiem z młode.mi kartoflami i ty;m naj­
cenmejszym p,rzysmakiem se:oot1u -
świeżemi OWiOCami. 

Trzeba należycie rÓWillież ooenić 
skoncentrowanfo witaJmin, jakie mo­
żemy zn.a:Ieźć w sokaich świeżych ja­rzyn_ 

„Coctai,Le" z soków jarzy.nowych 
są, biu-dzo IDPd:n.e zagram.cą, mogą się 
one stać prawdziwą opatrznością d!l.a 
zroęcwnego organizmu. 

Tłoczenie soków z jarzyn polega 
na uta:rciu jarzyny na specjalnej tar­
pomQCą, prwpus~a, przez maszyn­
ce, albo poprostu, .1.;mfo.żdżeniu jej za• 

Ja,rzy:ny . prred zmi,ażdżenieJ:n po. 
wi.n;rcy: być ba.rdzo czysto wymyte, naj, j 
Lepiiej S1ZCrotką rywwą, nieużywaną , 
nart:uTaiblie do niczego innego. Skroba.• 
niie ;allbo też obieram.ie jest niewsk.a.za.. 
tre. KaiżdYJ z soków trzeba podaw,aie 
oddJziJelroe. 

Pr.zeciw.ni,cy jarzyn zarzucają, im 
tndły: ,smak ,trzeba wobec tego podlać 
~m ,zaim1ast mętnego letniego płynu 
sim1akowirty ,,coctail". Sok z jarzyn 
przypraiw:iony ookbem cytrynowym, 
bU1lj1onem lub mhodą wyborową słod1.: 
k.!'li :ailbo, kwaśną śmii.etan,ą; nabi,e:rre wła-
6'0i'Wlego sinaiku~ a podany na zimno w 
esbelyic7.m;ylm lla!CZ,Y:niu. słanie się smaC'.tJ 
1zy/1:J:11, 1oir:zieźwfającym niapojem. 

O :f;y'ch! wskazaniach hygj,emcz• 
uych M lato powinny przedewszyst◄ 
kiem pa;miętać Wiszystkiie pan.ie dO'mu, 
iła któryich barkach ,leży cały ciężar, 
odpow1edzia:lności za zdrowie dbmow• 
ników. 

-O--

z tego w~nika \\iele wskazówek di 
mody_ Czarny kolor, dla którego HZ!l_nel 
ni,1j.-~rym jest biały spra\\ia, że uhra,n 
weń osoba wygląda bla.dziej, niż w in 
nym kolorze. Jasny popieiaty kolor ni 
będący kolorem zdecydowanym, nadaje .si 
<lo nosze,nia dla osób z wyjątkowo lad,1. 
cerą. Osoby, mające cerę smagłą lu 
też ziemistą, pcrninny wybiera<'.: kolory cze 
wone, bronz,owę, lub ciem,w - zielone 
Jaśniejsze pa. telowe odcienia w. zystkic 
kolorów nie pasują do ciemnej cer~•. 

Bardzo ważnym jesl kolor i fa;,:> 
kapelusza. Kapelusz ziel n~·, pr~epu:,z 
czający promienie Ś\\iatła, nigdy nie mo 
że efektownie ubierać, gdyż najpiękniej 
szej cerze nadaje t n zielo11kawy. . 'ab 
miast czerwonawe odlaski upiększają ce 
rę, dlatego też w czerwonych kapeiuszac 
ta kwielu kobie1x:>m jest do twarzy. 

Optyka daje wskazówki. jaki należ 
wybierać fason kapelusza. Os.oby z duże 
mi, szerokiemi t,Yarzami powinny wyLie 
rać kapelusze z dużemi rondami, prze 
ciwnie do twarzy wydłużonej pasują ma 
Jutkie kapelusiki. l\'iskie panie robią do 
brze, wybiErając kapeJu.<.;zc z t. zw. h 
tazjami, wysuniętemi ku górze. 'Wysoki 
powinny nosić m żliwie ni. kie kapelusz 
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Kobieta oficerem 
w Turcji 

Adoptowana córka prezyd,en 

cznego . 1 nei:wow~o. . Dzieci przed!. 
IW'seystk1t$rli me :miaJd'uJl\ potr.zebn.eJ im sw,obody w taki,em środowisku m~ 
sit: (lesz.cze bardziej diorośJi. 'Pi~~ 
Pani, która choe napra'\Vd~ WYJ)ocząć 
moż•e leprej si~ b~tie czuła na szcze­
rean i zdrowem tle ws.i, niż w otocze­
niu najbardziej wyikwmtnego konwen­
nansu imprez i muzyki, Wśród modi­
nych linij• i barw. 

Dbajmy o nasze włosy.! 

Turcji, l\Iustafy Kemala, Sahiba H 
nulID, ukmiczyła wojskow,ą szkołę Io 
czą w Eskis.zehir, pocz.em po zdani 
egzaminu na pilota otrzymała stopi 
poru,cznika armji tureckiej. Jest t 
pierw.sza kobieta ofioer w Turcji. 

Czy: nie lepiej czaoom Wsłuchać 
Jsi~ w muzyk,ę @."ająoogo swem odr~b­
ll.ern życiem lasu, w melodje ptaków 
rw koncerty żab, wśród linij najbar! 
dziej lmaLowniczych, załamań i zakrę. 
tów 'ZieLe:ni drzew i wśród zawsze nai­
łll~mej.seych puszystych liści n.aj~ 
łnaitszych odciieni ba;rw i kwiecia. Po 

' l'Zllcić •Wi~ da;nc.ing i bryd!ż dila mi,ą-. 
~ Ja Z)'\Skać s.z.czerą swobod~ w~ 
;~e &i~ cz~to na. jiLepszym sipo. 

"'Cit(~ 'Uir~ 'leł:niska o charark,t. 
~1.e ~klolwym, odświe.żaja\ ... 
:WY'ln, iod!radJmjącyru fil.(Y"cmie i druchJo. ' IO ?1h. • : 

1 
_-...ę.,c,~ org~ Pam 
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~,Złudą jCStei ... ~,,. 
,,Złuqą ·..,."" ~'- . eq" ska . ł"""'LicS, 2l111ysły me mrumq· 

0 kobi~t się starożytny poeta, pisząc ~ie Ó\V,-7.c.r... . w- H, lobie jiest kl ~eJ, ,, . szys~o w Włosów u.ł . a~stwe~ - 1 wdzi~zne siły na oz,e.aue, które Germanki no--
biel k~ł=h i ~śtniech, w którym 
le twej istot _oweJ błyska,, trzy czw ar 
a ·ki·,.,.. J Y Jest s.z.tucm,ńm. tworem. ""

1 ~ esteś" .., • ..., , • 
~p'l:t~orny, ~ta, nie dokończył 

I I I I I I i I 
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Naprawd~ rzadlko kto d!ba o .oolro­
wie .swoich włosów. P~ęta:my, aby 
być !modne i ład!nie uczesane. Tort­
t1:1:I"uje:my nas.re włosy~ każa.c im mo­
mć ró:tne „Wi€CZltlie" QndUJLacj,e, zimiią• 
uiając doiwotI:n1e ich kolor. Nic dJziwne­
go, że włosy, w ten sposób traktowa• 
ne, poprootu, obumierają, łamią, siQ, tra 
cą.swój natural.nor połysk„ 
. A przecież nie zapominajmy, że, 
l~k to słusmie zauważyt jeden z twór~ 
row modnych fryzur, - ,,że ład/n.ie u.czesać _lll~żna tylko wllosy zdrowe, o 
Wygl\dZie Jaknajbard!ziej natur::ilnyim!'' 

Nasze włosy, "tak j,:tlk i nasza. ce• ra mogą być tłuste, lub suche. ;, 
Włosy zbyt tłuste .s.ą chore itaii 

Ea,mo jak i wtosy zbu+ suche ~nlko te 7""n.r1-! ,.., ., , • i.J• • ~'-UU.czo, łatwiej wyleczyć te o-, lńatme. Przewa:żni.e są. one zbyt WYi 
llllJSZOne prze~ ciągłe O!Ildutacje. ~, 
che? Jak n.alezy leczyć wło,sy zby,t su: 

Popros~u potrzebny ird: }est odpo­
~e_k'. K~a pani_ Powin\na, conaj­
mmeJ przez Jeden miesią,e w roku :za. 
P=.restać "'.'8ze.l~ej ondulacji!. Zal)Ollni• 
tuJmy o piękneJ kuafiurze, nieich na-­
"'~ włosy ros~ swobcxinie, niech] się 
Wietrzą, na powietrzu i .słońcu. Nie za­
pominajmy tylko 8ZCZOtkowa<:.~ }e do­
kładnie parę razy dzkmnie. PoLeca,~ 
Użycie t. zw. ,,szczotki ameryk~ński.ej" 
~ włosia ,lub metafoweti, 

Naturalnie nie mooiemy ~bie w 
ciągu roku pozwolić na ta.kie za.n.ie<$: 
ba.nie naszego wyglą,dU!. Ale odJ c:ze„ 
go są; wakacje? WykO'J."ZYstajmy ;nasz 
urlop należycie, dajAA od'pOCZYiJ1elc .tak 

że i naszylm, :włosom. 
S.l\ 'jiednak :wł,ooy tak chore, w 

sam odpoczynek'. d!La nich! nie będzie 
wystarczajiąpem Lekarstwem. Wtenczas 

nai!,eż:y' stosowlaić kwracj ę oliwą. Moriemy 
poprrootu nacierać skórę głowy, oli­
wą jadalną na pół god!zillly p:rzed my­
dem, ale lepi.ej jest w tym wypadku 
poradzi-ć się lekarza--specjalisty, który 
przepisze bardziej racjon,aline lecze-
nie. ' 

Tyle ,o wł,osadi zbyt suchych 
o tłu-słych - następnym razem. 
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O kolorach 
i deseniach 

Fizjologja uzasadnia tendencję do no, 
szenia zimą ubrrui ciemnych ,a latem bia, 
łych lub j,asnych. Ciemlne materjały wchla 
.niają o ,wiele więcej promieni sł011ecznych 
od jasnych. Dlatego też w krajach trnpi• 
ka.lnych ubie.raj(l się ludzie biato i .no sz ą 
tylko białe nakrycia głowy. 

Może ktoś na to powiedzieć - dlacze 
go więc natura obdarzyła mieszkańców 
trx,pika.lnych krajów, 1negrów czar:ną skó­
rą? Przecież 1x:> sprawia, że więcej cier• 
pią od promieni slo11ec7<J1ych ! 

W tern zapytaniu leży wielkie nieporo_ 
zumienie. Czar,na skóra negrów jest na 
to przeznaczona, przez naturę, aby osłaniać 
ich ciało przed J)romi-e:niami sLone.c~z11emi, 
a.by do pe"inego Stopnia foh fi1iedopusz­
czać. Biały człowiek nie oostal stworzony 
do wa,ru.nków tropikal1nych. Skóra jego 

Rozmaitości 
Najgłębsze miejsce na 

Ocean:e Indyjski 
Obserwacje mierzenia głębokości 

rza., przeprowadzone przez ekspedycję n.'l 
kową, na pokładzie ,okr~tu ,,Athlone and C 
stle", wykazały, że w pobliżu l>rze.-rów . · 
talu, na południe od piortu Shopstcme. zna 
duje się najniższy pu,1kt dna morskieg 
n:1_;wi<:k!>za być może głębia mórz zie 
skich. Dalsze pomiary, do · nyv. ane prz 
zastosowaniu metody fal dźwiękowych 
echa, dowiodły, że w środku przepaś 
znajduje się i wyrasta w górę potę.tna r 
skalista. Uczeni sądzą, że trafili na na 
głębsze miejsce, jakie dotychczas zdołał 
7..a.'tlolować ekspedycje, przeprowadzające 
pomiary dna morskiego. · 

Kurs gry fałszywemi karta 
W lllOwojorskiej szkole "yższej d 

urzędników policji wprowadzo110 ol>ec; 
nowy kurs - gry falszywemi karlam 
Uczniowie muszą pod kierunkiem fac-h:o 
ców wyuczyć się ,~•szystkich tricków to 
wanych przy grze znaczonemi karłami P 
znają się też ze sposobami oszukh,a.n' 
pTzy grw w ruletkę. Po rz~ gr to -aruu t 
retycznym i egzaminie wobec jury zło· 
ncgo z d świadcronych graczy, wo: 10 
piero dyp:Omowanym detektywom p-p;~ · 
pić do właściwej pracy, do wyła~ wan 
oszustów karcianych w tajnych kluba 
i w spelunkach gry hazardo\\ej, kl 'rJ · 
nie brak w . 'owym Yorku. 
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Wiadomości z Wielkopolski 
rozNA~ , - , n ·; i-,";rJf1 ~ 

Wmjaeki zakład. Przechodnie Zielo­
nych Ogródków w Pomamiu byli w piątek 
wieC2Jor.em widzami obrzydliwej sceny. W 
gro'nie towarzyszy przybył na ogródki pe­
wien osobnik, który zahożył się ze swemi 
towarzyszami, że w stroju adamowym ,o. 
krąży d"-'Ukrotnie trawnik. Zakład staną,ł i 
niebawem osobnik ten· pospiesznie się roze­
brawszy, począł okrążać zup~Jnie nag,o tra­
w:nik. Kiedy już przebył dwukrotnie okrą­
żenie traw,nika uvrał się i poszedł wraz z 
towarzyszami w dalszą drogę. Niestety, nie 
było w pobliżu policja,nta, któryby lłlie­
wczesnego zakładnika pouczył ,o głu'pocie 
tego zakładu. 

Przejechalny pr:rez 111uto rowerzysta. W 
czwartek najechał samochód pocztowy na 
111ieznaJit,ego rowerzystę, ina jednej' z ulic Po­
znamia. CiężkiO raJJinego 1(Xh,ieziono do szpi­
tala miejskieg:o, gdzie dopie110 w sobotę ,od. 
zyskał przytoID1D1ość. Rain:nym okazał się 
StalJ1isław Surdyk, zam. w· Po21J1a;Iliu na 
osiedlu Warszawskiem. Stalll jego zd'rowią 
jest bard:w groź_ny. 

GNIEZNO 
Sąd Okręgowy w Gnieźnie J1a sesji wy­

jazdowej w W ągrówcu rozpatrywał spra­
wę przeciw 20-letniej, Marcie Luk$ z Czeka­
fl]J()wa pow. wągnowiecki o porzucenie kil­
kugodzinnego dziecka płci męskiej w le­
sie. Oprócz powyższego ioskarżona była o 
dokiouanie zabójstwa dziecka, przez kar­
mienie tylko herbatą. Sąd u2Jooł ją wbmą 
tylko pierwszego czynu, t. j. usifowania 
dokonania zabójstwa, skazując ją :na 6 ttDie­
sięcy więzienia. 

Nieumyślnie spioW10dowllłł śmierć dziec­
ka rol:nik z Czeka:oowa Aleksainder Sa­
dowski, strzelając 111ioostooimie z floweru, 
Dziecko zostało ina miejscu zabite. ~adow­
ski stanął przed są;diern, który skazał go 
ina 7 1miesięcy wiGzienia z zawieszeniem ina 
5 lat z tern, że w cią.,,cru 3 lat zapłaci 
krewnym zabitego dziecka tytułem wyrzą­
dzonej szkody 141 zł. 

Na sesji wyjazd!Owej w Wągrówcu, 
przed sądem okręgowym w Gnieźnie stamęli 
oskarżeni o zniewagę nauczycielki i ra­
dnego, Steta:n Kozikowski, rol'nik z Rab­
czyn:a, oskarżony o usilne i czynne z,nie­
ważenie radnego gromadzkieg,o na zebra­
niu rady, oraz AJnd:rzej Szymkowiak z Ła­
zisk o miewa.żmie srowin,e tarot 1nauczy­
cielki szkoły powsz. Obu skaza!nio lJ<) 6 
miesięcy więzienia z ,warll!llkowem zawie­
szeniem. 

Sylwester Politowicz, kapral podch. z 
69 p .p., zatrzymał w okolicy placu gar'lli­
zonowego w miejscowości Nałęcz i odpro­
wadził do komisarjatu Karola Boj.aka z 
Gorańca i Franciszka Pomazmka z Cie­
lirnow, którzy tam wszczęli wzajemną kłó­
tnię i bójkę, przyc:oom jiede:n z lllich strz.e­
lił do swego przeciwrnika z broni pa1Mj, 
jednak chybił. 

Uczeń kioliod'ziejskf, Jan Czaplicki udał 
się na jezioro skorzęcińskie, uczepiając się 
czółna i w ten sposób dostał się z niem 
na głębię. :\<limo, że nie umiał pływać, puś­
cił się w pewtnej chwili burty i poszedł in.a 
dno jeziora. T,Qlnąoego, którego już pornz 
trzeci wyrzuciła woda, wyrafJOwali pl). Sze­
szycki i Łuszc.rewski. Nieprzytom,nego u­
dało się po dłuższych zabiegach przy­
wr6<;ić do życia. 

Głośirrem echem odbił się w lisoopadzie 
r. ub. krwawy napad rabunkowy na obe­
rzystę Wacława Kędziorę w Rybnie, przy~ 
czem został ciężko potstrzeloiny. Spraw­
ców ohydnego 111apadu policja wykryła, 
Niebawem odpowiadać oni będą przed są.­
dem, 

BU'lt 
Cit:z'lrn plObity przez stróża alei czere­

ś.niowej J1łllla Kijewskiego, został r-0bik 
ze Sliwna Gotfried Fenger. Jadą.c rowerem 
do Buku, :fenger poprawiał sobie włosy, 
spadające na croło, oo ltijewski wzią,ł za 
zrywanie cz.ereś;ni i uderzył Fe:igera tak 
dotkliwie grubą laską w głowę, że tenże 
musiał udać się w opiekę lekarską. Stwier­
dzono nadłamalllie czaszki. Policja spisała 
protokół. 

INOWROCł..A W 
Nie~ spr,aw',ey dostali . się do wnę­

trza składu p. Pawłowskiego w Sławku 
Wielkiem, skąd ziabrali v.iększą iLo.ść bo­
warów koloojalinyieh, wód'ek ior.az moc bi,e­
Iizny. 

Pirzed sądiem !Okr. ro-zagrał się Unal 
tragicznego .zajscia 1na He miłlos:nem ,v Ma­
liainov.i,e, pow. lipl(]owskim. Tutaj u rodzi­
ców p. Jainilny Szymańskiej, wychowywał 
się An1Joini Dobrzyniecki. Zakiochał o.n się 
w córce swych wychowawców. Z korń.Qem 
kwiellnia br. oświadczył się ukochanej S.z. 
Skoro otrzyimał odpowiedź iodmowną, wy­
jął ;rewol'wler i wystrzelił, ~c wybran­
kę serca trupem !rui miejscu. D. chciał ró­
~eśinie 'p0<pełlłlić samobójstwio, Tecz re­
wol'wler się zaciął. W mi&{zyczasie zdiD~ 
fa.no go iobezw'ła.<llnić. Są.<! po rioz>patrzeniu 

. sprawy, s~zał .go za tejli iezyio: ina 6 lat 
więzi$La. 

CZARNKóW 
Uoo1nął 'W sliawie podczas kąpieli 17.:le­

tni ucze11 młyinarski Looc11 Kowal'.. Przy­
w10ł!any lekarz stwierdził zgo'll wskutek 
udaru serca, 

GĘBICE 

Nieszczęśl'iwemu wy'piad'klowl uległ wla­
ścideJ 1młytna w Słowikowie p. Zell, który 
w czasie ładJOwania worków z zbożem do 
przemiału, spadł z rampy, odinosząc po­
ważne obraż·enia wewtnętrzine, · 

N:a jeziiorze w Ołdrzykowie ubOlnąl w I 
c21asie kąpieli 29-lebni Paweł Eiblner. 

KUku piar1obc71aków zg Skubarczewa na • 
tle porachwnków os.obistych !Ilapadło i po­
biło p. Fr. Gałęzewskiego z Orchowa. 

Znów wielkie manif esłacje niemieckie 
N owy Tom y ś I. - Mimo przestróg . wielki z}azd powiabowy, :na który przy­

i zawieszenia orga!llizacył 1ni:emi,ecki!ch lila I było bliskiO 3 tys. osób. Na zjeździe tym, 
~e sz,el'egu powiatów w Wielkoipiolscę, pos1adaJ~cym mocn:e akce;nty polityczne, 
robota agitacyjna mniefszości niemieckiej pirzemawiali m. iln!. se:nabor Wies.ner z Biel-
w Poznańskiem 111ie ustaje. śka i gaulieiter U1m z Po.21I1a!nia. 

0stabnio w Gliln!nie pod Nowym Tomy- Nazajutrz odbyło się duże zebranie in-
ślem Juing'deutsche Partd wrganiwwała formacyjine Deutsche Vere1nigung. 

Napad.bandy cyganów 
Mo g i 11110. - Do Noży!na, w pow. bójki pomiędzy ,cy,g3jtl.ami a m1eJsoowymi 

mogileńskim przyjechała banda cyganów I gospodarzami, w której wyniku cy.ganie 
ma 15 wozach. Pr.rechodzący cyga/nie kra- str.zel/a/ł'i z :pistoletów. Jede.n z ipocisk:ów ra­
dli różne przedmioty, a sz,czegółnie po,ru- ;nił lekko rolnika Skiowrońskiego. 
szenie wywołał fakt kradzieży 100 7lł u pe- Cyganie uciekli w kier1l!Ilku pow. 1nie-
W'Ilteg0 gospooari;a. sza.wskiego. Za cy.garnami policja WSllCZę-

Na · tem tle doszro dio starcia i do I la [natychmiastowy pościg. 

Oficer ofiarą wypadku,mołocyklowego 
Po z n a ń. - Oneg'd'aj rauw Ina ul'. Dą­

browskiego w pobliżu al. PolskieJ, uległ 
wypadkowi nmtocykliowemu 26-Lellni por.• 
pilot 3 pułku Jotni·cz~ Tomasz Kubat z 
'Pozn&iia. 

Por.--pilot Kubat j«hał ina [l}J()bocyklu 
w kier~ku bawicy, i w pewlneji chwili 
li wskutek zluź<ni~i.a się błotnika osu­
lJlęła się opo!I1ll motocyklu. W ,vy~1iku wy-

paid'ku lplor,-'pilot Kubat wpadł do przydro, 
mego rowu i pdiniósł okalec,zenia ~ gŁo• 
wi.e. 

Pierwsrej1 fI1ipmocy lekarskiej udzieliło 
p!OM'Ilio 1nemu ofioerowi lekarskie pio.gotowie 
ratookow:e i lp:rzewiJOzro do okrę~we00 
szpitala wojskowego w P:o21naniu. 

Jak się dowiadu~my, stan por.Jp:ilota 
Kubata na szczęście inie jest gro~y. 

Chleb dla Polaków 
Kupiec, Polak-chrześcijanin 'pragnie w 

Rówtnem objąć zastęIIBtWO fabryczne lub 
otworzyć skład fabrycz.ny branży. odzieżo­
wej, wszelkich ubiorów, bielimy, konfek­
cji itd. . 

Laskawe oferty zailnteresowanych 'firm 
uprasza się kierować 'Pod poniżej wskazu_ 
nym a.rdesem. 

W Rabce - miejscowości kuracyj:. 
nej, gdzie rocznie jest 22.000 kuracjuszów, 
jest d,o przejęci.a jedyna polsko, duża pie­
karnia. 

W Wilnie do odstąpien.i.a z rą.k ipiolskich 
,,Hodowla - skład nasion" - Biuro agflD­
!OOmiczne, istniejące od 35 lat. 

W lubelskim jest ~ wydzierżawienia 
suswrnia owoców i warzyw. 

Do sprzedania magazyn ko:1fekcji dam­
skiej, męskiej i (lziecięoej z c:ałkowitem 
urzą,d:reniem w Kraliszu (Gotówka 4 - 5 
tys. zł). 

W Kielcach do wydizierżawiein,ia lokal 
restauracyjllly. Aby i!nteres dobrze zapr~wa­
dzić łącZlnie z remontem - potrzeba 12 
do 15.000 zł. 

Do WJ1llajęcia pokój', kuchnia, korytarz 
i sklep w śródmieściu Sosnowca. 

W Sosnowcu i ok,olicy potrzebny 
skład cukierków i czekolady oraz skład 
konfekcji damskiej i m~skicj. 

W Katowicach duży skl'ep z 3-rna po­
kojami !na I. 'J). do wydzierżaw'iejnia; 01ajle­
piej ina kl()lnfekcj'ę damską, i męską.. 

Na sprredaż skład a'ptec1-illy w Wielu­
niu. 

Skład z 3-ma pokojami w Wieluniu, 
najlepiej 111a galanterję, porcelanę lub że­
law. 

Introligator-fachowiec poszukuje wspóL 
nika - współpiraoownika celem zał,oże:1.ia 
introligatonni w wojew. ce:ntrai!nych. 

Informacyj w powyższych sprawach 
udziela Związ.ek Polski w Poznaniu przy 
ul. PocztoweJ 27 m. 1 w godz. między 
10-tą - 13-tą. 

Petentów, zgłaszających się po infor­
macJe, uprasza się o załączenie znaczków 
na odpowiedź. 

Poza wyżej wymieni!O(ne.mi iplacówka­
mi Z .P. ~uformuje o szeregu innych miej­
soowośóach osiedlenia się Polaków w roz­
maitych bralllŻach. 

Kto pragnie p!Oprzeć akcję Związku 
Polskiego :niech posługuje się ko'lltem 
P. K. O. :nr. 206.858. 

--O--

Kto ponosi winę 
w katastrofie p. Gułtowami? 

Dochodzeinia pr?Jeprowad1JO!ne przez ko• 
misję miinisterjalną w sprawie katastrofy 
pod Gułtoworn lłlie zostały jeszcze ukońcm• 
111e, a natomiast prz€1niesio;nc rostały częś­
ciowo dlo Kutna, celem stwierdzenia, czy 
maszynista śp. Franciszek Morski został 
1na1'eżyci:e ·piOi!nformowany o zmi:llnie, jako 
1[1,3.stąpi.ła w :rozkładzie jawy z dniem 1 
lipca, co do llllijmtia się' ~ciągu wspiesz• 

~ z Luxi~. Prowiao'ząey lfloch~ 
lpf!Okuram dr, Koozma, :zajął jaklo dbwód 
r,WQ2JOwy tachY1ID1etr rozbitego :parP'WIO&U 
oraz J:'O'il)kłao' j'azdy ś'p. Marskielg(>. Pro· 
w.adzonie w i®e~gic2l0ym tempie docbpdze' 
Inia wykażą, kro 'PO'iDPsi :wi.oę, 

RóWIJ]lOoześ,nie iprow~ .są l'.locbvdiie 
Inia w sprawie katastrofy IJ.)IOcią.gów tnwa• Ś1 
oowych lłlll stacji Bro!nów, 
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· Drugi Sfinks w ·Egipcie 
W 1okiolicad1: Tell~ lwi 

Egipcie iodnrueziioino plaskor7.ei~ t. ktl 
mieni~ :wtroQI7aŻaj,ącą Sfinksa. Rziet~ JD ' , 
ta poebiodzi~ jak ,$3Jd!zą m-.c.h~ t 
z o,Jm:,esu n:a 3 ooo Jiat przed N.~ s 
ni.$! OhlrY!StlliSilL t ; ' I ; ! I j l ~ 

Sfin.ws iróimi si~ tE$D od ~ V 
poisąigu Sfi.nkisa pod Memf~ it po, 1 
siaid;a illuid!zki!e ;r:tp; gdy! mnnten ~ fe 
il.wie łapy, mo'k! ,z pła.skqr.z.~hą ~ jhiG 
1ezi.Ql11o !W ;r,uiln.ach! p,ala;cn król{a Akf-'C2l, 
b!un.a~ ktQliy! ~ ,w Bgipcie ~ 
:r. 1375 przed N.aroid.zlmem Cm$1hJSlL ~5 

Sfinks 'WipatrOOII];y; j,est w Jrul~ do-­
nec~ O bok lrizeźby. · Sfinkisa K4lai· : 
:Lezi.OOJP też s~ O®Jey"~h ·wyk~ .$ 
li.sk i ta:blic iz ~if;anrl. 1 i i • ł) 
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Radjoprogram 
~, 8. IipQB. ' 

4Hi 
·s.oo 

l) l 
'; Po 

Warszawa, - 6,30 Audycja pora!ll!oa.' " 
12,03 Muzyka rekka. 15,45 Wesoła au'dy· I) 
~ja fila dzieci, 16,15 K~t. 17,00 Kól)-Lch 
ce,rt lromerałny. 17,50 „Anegdoty z życiOnik 
Brata Alberta". 19,00 „Przygoda w Grbl· 
zrngu" - operetka w 1 akcie. 20,00 K,oll· c tr. 
aert. 20,30 „Wędrówka mikrofp]nu ~ pr.o­
wi'llcji": ,,W:rorowe IOsiedJe dla bezrobot· ł) 
nych w Nararoowicach". 21,05 III. amfycjl ~ 
IZ cyklu „Ut.wory Fryderyka Chnpijna 11 :,n· 
wykQnainiu 1SłYJl1)nycli artystów''. 21,35 ~ ia 
citaf Fie:rd. Mac.allka. 22,20 I{otp;(1ert. 28,01 
Muzy ka ta.ooczlna, ' Kl 

k) I 

"GŁOS LESZCZ~SKI" : .:/l. ka · 
JEST NA'JPOCZYTNIEJSZYM. t" 0 

·b . 
ORGANEM POG~NICZAI ' 1 YC] 

I.) I 
URZĘDOWA CEDUŁA , ·Irka 

GIEŁDY ZB020WEJ I ro••aowBI , 0 P 
Poznań, dnia 6. 7, 1936 r 

Ceny orjentacyjne ,) K· 
Żyto • o O O O O • O • • ł • o 13,50-13 7', 7 
Pszenica • • • • • • • • • • • 19 00-19 ~ 1 ' 

J ęczmień 700-725 g/l. • , • • • 16,0i>-16 26 · ' 
ęczmled 670-680 gil, • • • • 1&, ?ó -16.DO :) K. 

Owies • • • • • • • • • • • • 15,7ó-16.~ )łów 
M11ka tytnla wycl11g. 0,300/1 wł, w. 2J ,25-21 60 dru 
M111a tytnla L ~t. 0,50s .-1. w, 20,76-21.~ 
M11ka tytnia I. K• 0,65°/, wł. w. 19,75-20,2&:) C 
M11ka tytnla II I?• 50-65°1. •ł. w 14.50-15.60 ś 
Mąka tvtnia pośl, pon. 65% • 13 00- 14 00 1 0 Usposobienie spokojne 
Mąka psicnna i• IA 201 wł. w, 32,26-3-'.~ 

ny. 

Mąka pszenna g. IA '51 wł. w, 31,50-32,uv 
Mąka pszenni g. IB 6ól wł. w. 30,60-31,()'J) R:. 
Mąka pszenna g, IC 601 wł. w, 3000-30~Lng 
Mąka pszen. &al, I D 65 I ,.,. •• 29 00-29,ov r ćw 
Mąka uien. ~•t IIA 20-551 w1, w ?.8 25-2&76 
Mąka psz, gat. 11B ?.0-651 wł. w. 27,75-2826) Sa 
Mąka psten. ~- IJ f 55-65 ł wt. w, 21 00- 2! óO dz 8 Mą a p&zcn. g. Il O 60-:65% w1. w, 19,5Q-2000 "k; 
Mąka pszen. gallllIA 60-700/o wł,w, 17 60-18~~ iego 
Maka p11zen.1g, IIIB 7C-751 wł•• 15.58-16.11" 

Usposoble01e apokoJno ) Z 
Otręby tytnla stand, • • • • • 8.75- 9.~ J. ;~ ~:g: ::::: fr':ti:e~d, :·gg~ N.16 ału v 
Otręby Jęczmienne •••• , • 9so-101o06 }1.raw 
Gorczyca • • • • • 32 00-34 ~ -v 
Groch Folgcra , 20 oo-22-~ cia s . Łubin meb1esld. • • • • • • 1125-11·~ 
Łubin tółt:y • • • • • • • • • 16.00 - 1,;if Biac 
Makuch !many w taflacb • • • 16,00-16,~ rtów 
Makuch rzepakowy w tafl. • • 13 7ó-14,,n 
Makuch słonecznikowy w tafL • 16 oo-16,"" l!Ca 0 

Sł 1 1 40- 166_ 9-tej oma pszenna uzem • , • • • 
1, , 1 • pszenna prasowana , • . 1 90 - 2 6 iesie 

• tytnia luzem • • • • • • 150- 1~ ~z 
• tytnla pr■aowana • • • • 2 25 - 2 of lrow1e 
• owsiana luzem • • • • • 1 ?5- 2 6' tak i 
" owsiana pr ,sowana • 2 25- :I of 
• Jęczmienna luzem • • 1 ♦O- ~ l~ 
• jęczmienna prasowana 1 90- 1 ~ Siano :nrylde luzem •••• , • -' 25- '- ,.,_. 

Siano zwykle prasowane , • • • 4 75- 61f llll,.J 
Siano nadnoteckte Inzem • • • • 5 2s- 6 ,ff 
Siano nadnoteckie prasowano • • G 25- 6 ·- ...... ;. 

Ogólne usposobienie spokoJno ~' 
~~n......__ .... • .. y, ,. ,I - .. ...;..t---:- Li'.~ L...J_.. ,. 



tli ae 
Qj.Q&&&F 

Dziś: 

wa• Środa Cyry La i :.\Iet,ocl. I3. h. 

\Ys(.;hód s'.·o;'ica g 3.21 

Zachód s:o;'!ca g_ Hl,57 

Wschód ki~ż. g. 21.30 

Zachód księż. g. 7,06 

r.i. lll 'PIO~ody według spostrzeżeu Stacji l\1e-
~ teorologicznej Sanctomiersko-Wielkopol-
~ skiej Hodowli K asion w Anto nru ach 
I : Wtorek, dnia 7. 7. god.z .. 7 rano: T~m­fi' peratnra powietrza 20,1, wiatr ,y:;ch" 
!JP' 1 m/s. bez chnnu-. Ciśnienie almos-~ feryczne 754,6, wilgotność 64. W u­biegłej dobie lempe1·atw-a najwyższa 

1,2, :n:ajniższa 12,6. Ilość .:ipadu O. 
>emperaturia w,ody w łazienkach 25 st. 

eo- --0--
~-iSZNO. 

• _I) R·~ntooh be:moho~py.ih w biurze 
)S•oowq~o P,ośrednictwa Pracy odbędzie • N' • d . • sro ę, <lma 8 b. m. w godzinach kle OZIJJ,a,cz,o,nych. 

, l') Ziajęe,i,a śwfoWt.:-'lwe n::i. l'niwersyte­, Powsz.ech"' -uym zos"iały zawiesz,one oa ; wak· ·· ·· -lCJl ,aż do odwol:1,n:.a. 
• t) Orv,•'u t:i • • '"" a~ną hl.owaeją, w ost::i.bnich tch stało s1·ę 1 . l , . . . , w-y ewame smo a częsc1 i; imkow ina 1 r· , . · • u . \,O-m-cn:-krnu,0 ·1a od-
. u ~d l~l., Swiętojat'i.skiej ci~ SzkoLnej 'Il bawmkow. 

, I) Darmm a";)onamc,nt radj,owy ~1a okres g,o Ia1a ol.rzu , 
n1,,-· • J ma(.; morrą wszvscy nowi 1\IU'\\'le ,,_,.. o J ) • r-...J,o10Jdbiiorczy zapisa:ni do 30 n~a b. r. ' · 

--O--

Kalendarzyk zebrań 
k) n D.ruż)'lll D -

, k.a i męska ~ ~~_tJo"1nicza P. C. K, 
'I O g 20 zb1orka ID.a boisku So-. · 7. 7 b· . " ~ ·byde wszystkich. l. wazme sprawy, 

członków koniec.z-
. Zastępca. 1..) II D.rnL, Rui. Pen: 

l rka u:i boi.s.l,u S- 1 1
„ 7- 7. g. 20-ta " o {,o a" Z b . o punkt. PTOsi , a rac ma-

Komendantka 
,) Kat. S,~ow. l\Uod:l. ~;cóskie• \ . . 7, ćvdczenia Z' . , ·l l :Vtorek . 0101 m przed o . l, gn1-

I . :) K. S. I.U 1'1 D " b'ó l ł , · ' • • z1s z 1 r <a za·· tęr.u ) ow" . • · ·' ,, dr w •Ogmsku. Przybycie wszvst-uhów koniec21ne. · 
.) Chol)i,n. 7 7 2 a, śp· · · g. O. !na,dzwyczaj~1a 1ewu w m<:sk' ., 1 orn, . . ' lCJ szkole J)Owsz ow1ema w,· • k' · ny. . J ciecz l. E.omplel ko-

) Zuz~. K. S. P1olointa s k . ng Odbęctz· . · e CJa Bokserska. 
r ćwiezni ie . ~1<: w środ<:, o godz. tnieJskiej 
) Sekcja u . · 
dz. 8 15 . cz,u Rtrp1eckich. W środ<> , zeb:raini e I ., skiego. o l' . P enar,ne w lokalu 

iczne przybycie prosi 
Kierow 1nicl wo ) Zw. Zaw p,. · 

). bm. g. • 20 ;:r•·o"'nikó~v Kupieckich 
ału w Hotelu' p zebr8Jni.e miesięc21ne olsk· · prawy jak: zct„111. 

1m1. Bardzo wa-" ie rel .. ~ Wa~nego z· acJ1 z Nadzwy-
·a skLepów w Ja~.,ct~ Związku, czas 

tn1escie i in. Zarz$1 Biac7Jniość Rezel"Wiś • ' ów Ko~- Le 'Cli Związek Re-.., S7JJ:1Jo ur d a od rnnd 17 . zą za w dn. o- z. l 12 li b 9-tej r,aino na Str . pca r. ,od 
1 . 2'eh11cy G • lesie strzelain'e -k ar,n100'110-~trze1,.-• 1 

sz ol;ne z hro11i dłu-""l.ute o ·nagrod l"Owej O l' ' Y z broni ma-k i . s . 1czny udział tak czlioln-
Y,m patyków i gości ])'.;Osi 

Zarzl\d. 

. ł tYD6W. 

- :..__: '· · POpJDAI ROlaKOW. 

\Vspomnienia· z odpustu Wieleńskiego 

Zaborowo 
zo) .. '.'i ow,ow:c;5':;:i". 

o 6ouz. 8 ,,ić'czorem w 
lekcja śpie,Yu. Komplet 

SW:#9\MP&& 

Dziś we wtq.·ek 
lokaiu p. Sędłaka 
k,onieczny. 

Dyrygent. 

\Yiel-e11., Io cicha, skromn.a ,,-1osk.a, po­
loio11a nad pięknem jezi-orem ::\Iarjack:em. 
Ta. n1al;J. wio~ka ożywia się n.ieuniei~nie 
dnia 2 lipca. Przychodzą "lu tłumy lu­
dzi, ,oraz licz;n~ komp::mje .:;:.ielgrzymó"·, 
1nawet z bardzo oddalonych okolic. 

Każdy zadałby sobie pytanie, dlacze­
go takie tłumy ludności w naboż-nem sku-

Wielka awantura na Rynku 
Podczas wcwrajszego targu na Rynku 

doszło do p:rn·ażnej awantury z winy han­
dlarza owoców, niejakieg,oś Józefa Dudzi­
ka, który ,v-ywolai wielkie zbiegowisko, 
swem znęcaniem się J1ad wla:mem :,.ie­
lctnics.11 dzieckiem. 

Przypatrująca się zajściu publicz1niośc 
zareagowała silnie na nieludzkie torturo­
wanie dziecka przez Dud:~ika, ale gdy to 
nic· pomog!,o. za\\·ezwano policję. która -
wciąż awanturującego się Dudzika zabra­
J'.l na J:x:>:,ierunei, 1/olicyj ny, gdzie mu to­
warz) s,:~ l~ również jego ż,ona. 

Xa po,;;terunku D. przybrał nad.,,,s.,.­
czaj agresy"ną, postawę. i zaczął nową, 

awanturę, demolując urzą/d.1~nie biurowe, 
rzucając krzesłami w m·zQdników i na­
wet raniąc jednego z nich. 

P,o obezwładnieniu Dudzika nałożono 
mu łańcuszek be21pieczeństwa - poczem 
po spisaniu prol,okólu odprowadzcm:::i a­
wanturnika po sil11Ht eskortą, do więzie­
nia sącLow'eg-o, gdzie będzie iOCZekiwał roz­
prawy karne.i. 

Xależy 1nadm1enić, że Dudzik urzą­dzał w s,~•,ojem m1eszkaniu podobne aw:rn­
llll'y już :niejednokrotnie, a wśród swych 
kompa,nów vnany był z licz.nych zacze-
'{>ek, I : I I 
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Co na to władze? 
W nne1scowej prasie niemieckiej cią.• 

gie jeszcze prowokuje się Poiaków zgerma­
nizo,Yanemi ,1azw;1mi polskich miast i wsi. 
:'.\ie.dość, ie rząd hitlerowski, pomimo -
,,przyjaźni polsko-niemieckiej" doko,nuje -
ciągłych clu-ztó,Y pruskich poza kordonem 
ale !ll:l ziemiach etnograficznie poi.skich 
- jeszc2,e prasa mniejsrości niemiecki.ej 
nie przestaje używać nazw ,1iemieckich na 
oznaczenie naszych polskich, w gr:micach 
Państwa Polskief,o leżących miejscowości. 

I tak „Deulsche Tageszeitung in Po­
len" - mutacja leszczyńska „Posener Ta-

Przed zabawą 

g.esbl:attu" posługuj,e się ciągle nazwami 
111iemieckiemi, jak, za :najlepszych czasów 
paruowania pruskiej "pickelhauby". ,,Lissa" 
"Storchncst", ,,"\Yollstein", są na porząd• 
ku dziennym. Pa,11owie z „D. T." powinni 
sobie nareszcie uświadomić, że znajdują 
się w Polsce zjedruocz,01nej• i wyzwo1011ej z 
jarzma niemieckiego i, że op1Jnja polska 
!ilie zniesie dłużej ich pmwokująceg,o po­
stępow:ainia. 

A rnoże w te praktyki niemieckie wglę-· 
dną. 1r1asze władze i położą kres tej zbyt• 
niej już sw10oodzie Niemców w P,olsce? 

,,milusińskich'' 
w Zwierzyńcu leszczJńskim 

Jak ważną, rolę odgrywa obecnie dla 
11aszcj dziatwy zwierzyniec, każcl.y z latwu­
ści:1 stwierdzić może gdy wbaczy i usły::;zy 
se:rdeczn~ zabaw<: i harce naszych miiu­
sińskich w sadza,Yce i na 1/iasku zwie:rzyt'1-
ca. A cóż to dol:'kro będzie za uciecha 
dnia 12. lipca. \Y ten dla naszej dziaiw-y 
paimiętny dzień .odbędzie sic: w zwierzyńcu 
wielka zabawa dla dzieci. Będą lam atrak­
cje najróżniejsze, pocU1,wszy od pochodu 
z Larnpionami, poprzez różne gry, aż do 

l rozdziału różnych łakoci. Kilku wyspecja­
li.ziowatnych "wujków" już teraz skrzętnie 
opra('.owuje różtne prnjekly i oni też czu­
wać będa, nad zabawą dziatwy. Oczywiście, 
.że na zabawę tę tracą waźiność wszelkie 
bilely aoonamenlowe. 

Bliższe sz,crególy podamy niebawem. 
A więc dzieci: 12. lipca popołudiniu. 

Już le.raz jednak możemy zdradzić, że 
będzie .nllOc urozmaicel'i.: jazda ina konikach, 
Loterja i cały szereg zabaw dziecięcych. 

Na samolot ,,Chrobry'' 
Tow. Chrześc. Kupców Samodzielnych 

wyasygoowałJO z kasy zł 25, pozatem wpiŁa­
cili do kasy Tow. następujący pp.: 

l\Ietelski 10 zl, Zga.iiiski Teofil 10 zł, 
Danielak A. 5 zł, Br. Kotlarscy 5 zł, Kra­
jewicz A. 5 Pokrywka Józef 5 zł, Zag 
i.fiski Tad. 3: Rybacki Józef 5, Przybylski 
M. 5, o:\'wakowski Fr. 5. '.\f.ocek Fr. 5, 
Ilski Bolesl:aw 2, ).luszkieta St. 5, Pawel­
czak Józef 5, :.\la.rski AnLoni 3. Wt;dzki 
Prof. 2, Przymuszała Fr. 10, :.\1ichalak F. 
5, Sam,olcwski St. 3, :.\Iaćkowiak 3, Hej, 
;ruowicz 5 Buliński Feliks 10, "\\'ojciechow, 
ski T. 5, Chojnacki J. 5, Baldowski Z-
20, Andrzejewski J. 3, Yoelkel St. 5, Gó­
recki Mieczysław 2, '.\Iałvszka Alf. 3, 1-
dzior Woje. 3, Sieradzka "p_ 3, Setny Fr, 
2, Bilii'1ski i Switoński 10, Pawelczak J 
2, Pawelczak Leon 3, Robenek Józef 5, 
Bortel Fr. 5, Fiszer i Ska 5, Raszewski 
Marcin 5, Najtkowski 3, KsiężniakiewicJ 
3, Stroiński Fel. 2,50, SkrzypC7.a.k Jan 3, 
Łaska Rudolf 20, '.\Ialep-szy P. 3, Rogalski 
M. 3, Gimzicka K. 3, Moczko 3, Piasecki 
Fr. 3, Smyszek 3, Poloszvk Feliks 3 Jur, 
kiewicz 5, Makowski 1, •• Iatyaszcz);k St. 
2, Herrmann August 10, Dzikowski A. 5, 
l\:aczmarek Henryk . 30, Inż. Kraupe 10, 
Perek Józef 20, Ca.łka 2, Chudziński J. 4 - razem 368,50 zł. 

Pozatem ofiarowali uprzednio pp_: __. 
Metelski Jan 20 zł, Przybylski MichaJ 

I 
5, Tuąndowicz Maksymiljan 10, Misiak A, 
dam 5, Górecki Józef 50, Małyszka Al• 
fon'> 3 - razem 93 zł. 

( - ) T. Zgaiński, skarbnik. 
--0--

Złoty jubileusz „Sokoła'' 
w Bydgoszczy 

Przypominamy, że w sobotę, 11 i !Die. 
dzielę, 12 lipca b. r. obchodzi „Sokół" 
bydgoski 5Q-cio lecie swego istnienra, -
Obchód złotego jubileuszu połą,c:rony jest 
ze zlotem dzielnicowym i zawiodami związ­
kow•emi „Siokola", odbywają,c.emi się na 
StadjQnie m1ejskim. -

Uroczys!JOść za:piowiada się bardzo o­
kazale. Zachęcamy wszystkich do wyjaz­
du !Ila !najbliższą sobotę i IIlioozi-elę do 
Bydgoszczy . 

Od Redakcji 
Apelujemy do wszystkich, którzy inad­

sylają do redakcji „Głosu" kiom~katy 
stowarzyszeń, iub ja'kie~htiek ~ rę.k!o­
p:lsy, .aby l) pisan Ina ~i słOOlnle ar• 
lru87.a I czytelnie, oriaz aby 2) styHsty•e 
I !Orłlografiemde pow. r~y !Die Wy11Diłl• 
gały pl<rpnlwek, gdyi ze wzgJęc1u Jllll brak 
czasu redlllkcja ~ moie Ich ~­
wać. 

pieniu. dążą do lego cichego osiedla ci Oto 
w skrom,nnn kościółku. zaslynęia już od 
wieków •Ct;downa figura :.\lalki Boskiej. -
Jak głosi legenda, figura ta została Zilu.Ie­
ziona 1.ardzo dawno, bardzo da"'•~O. n.a 
starej lipie nad jeziorem. Istniał już wów­
czas w Wieleniu kościół drewniany i kla­
sztor Cystersó,Y, którzy później · przenie­
śli się do Przemętu. lecz on.a cudo\\ nym 
sposobem sama \\Tóciła do \"\'ieleńskiego 
kościoła i tam już powstała. I odtąd fi­
glll'a zaslyni:la liczrn,mi cudami. Przyby 
wali wh;c do \Yielenia chorzy i kalecy, 
udając się pod opiekę . • ajś\Y. ~Iarji Pan­
lD.Y 

Zdarzył się wypadek, gdy tak zwane 
„mm,owe powietrze" grasowało w okolic5 
Wie1eń, dzięki mod;om \\iernych do sv\'ej 
Patronki, został od tej zarazy uchronion;y 
O cudach świad.czą liczne wota, porozwie_ 
swne na ołtarzu.. Sama figura jest pra­
"'dopodob-nie dziełem, jakiegoś nieznane::,ao 
wiejskiego art_ysty. :--;iegdyś miała ona Zh 
pełnie iumą postać, a :niedawno temu ?o­
stała odnowioną. 

~limo "ielkiej sławy, Wieleń jest 
dal małą \\ioską_, nieposiadającą nav,et 
rafji swojej .. 

na 
pa~ 

Dawny kościół dawno już spłonął, n na jego miejsce został zbudowany Jl~e 
daw.no temu, piękny murowany kościół, w 
formie krzyża, który do dziś dnia istnieje. 

Piękne jezioro, nad którem jest Wieleri. 
położ,ony, nosi imię , 'ajświętszej '.\Iarji P::>)' 
ny, z powodu owej cudownej figury. 

Dnia 2 lipca, w dzień • ·av,iedren:a 
Najśw. Marji Panny, zjechały stę do Wie­
lenia. tłumy ludzi aż z pod Poz.nania. 

D,o południ.a trwały uroczyste nabo­
żeństwa i kazania na cmentarzu pod li­
pami, a dzw10ny dzv,>onily z wy510kiej wie­
ży kościoła, głosząc chwałę Matki Bo­
skiej' Wieleńskiej'. 

1\1,aciej Bojanowski. 
--0--

Aresztowanie 
dezertera z Niemiec 

Wojewódzkie władze bezpieczeństwa. a­
reszbowały ~iemca, Martina Debitt'a, który 
- jak stwierdzono - zde.zertował z od­
działu wojskowe§o w Olsztynie w Pru­
S:ach Wschodnich. Strzelec Debitt, zapy­
tany o przyczynę dezercji - Oś\\iadczył, 
że uciekł z powodu złego obchodzenia sif! 
z szeregowcami ze strony oficerżów i pod· 
oficerów. D. został osad.ro.ny w areszcie. 

Ostre strzelanie 
pod Wyciątkowem 

Podaję do wiadomości, że w dniach 
9, 11, 14, 16, 18, 21, 23, 25 28 

i 30. lipca br. odbędzie się ostrze strzelanie 
pod "\Vyciążkowem. 

TeyejQ :zagrożony wstanie zamknięty 
!prze.z posterunki bezpieczeństwa w godz. 
od 6 do 13 włą,cvnie. 

Starosta Powiatowy. 
(-) R. Swuttkowski. 

Nr. B 38/20. 

--0--

Rymy złośliwe 
Liga Narod6w 

, Coraz brzydsze zwyczaje 
w Ligę wprowadzają kraje 
jeden wygwizda Etjopji cesarza -. 
drugi na in,ne świństwo się odważa. 

I -
O biedna Ligo Narodów -

, czy srebmych doczekasz się godów! 
1 Pomimo twej -woli i chęci, 

postawii\ ci kamień: ,,Ku Ligi. ~eci'• 

$ałyJ'. ' 
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Strajk l OOO robotników 
W sobotę wybuchł strajk w kopal~i 

Szyby Jankov-ickie w Bogus21owicaf!h w 
pow. rybnickim. 

Zastrajkowała załoga w liczbie 1 OOO 
roboliników, by zaprot1'lstr>wać przeciwko 
zatopieniu jednego z szyhów. 

KopaLnia szyby fank,Qwklde ;na1eży do 
1.10'Iloer;nu ks. Dm1;ll'nersw.a.rka. Ostatnio dy­
rekcja koncernu post:ł'.nl:Jwiła zatopić k,o, 
-pa.Inię całkJO\\icie, a to rzekomo z -powodu 
braku zamćwień. Nabży się spodziewać, i~ 
.znajdzie się jakieś rozwiązafnie, idące pu 
myśli żądań robotników. 

--O--

Samobójstwo 
na tle man ii prześladowczej 

Z a kop a n e. Onegdaj w południe ,na 
oczach ~wej sześcioletniej córeczki, poderz­
nęła sobie brzytwą gardŁo śp. Maryna 
Stoch z ł~.<>ścielisk. 

Silne cięcie dochodzące aż do grdyki 
spowodowało ruitychmiastowy zgon. Czy;nu 
rozpaczliwego d!okl()llała deinatka w przy-

st~pie ataku na tle manji prześladowcz,ej. 
Zmarła była j.uż dwukrotnie leczona 

w zakładzie w E.obierzy,nie. 

Cośmy zagubili 
w samolotach 

Wobec ooraz bard 1z}ej: nosnąicego ru­
chu pasażerskie~ llla Hnjach a;)1gielskich 
towarzystw 'Jotiniczych, Imperial Airways 
widziało się zmuszo'lle otvmrz.yć przy Vic­
toria Statiolll: biuro ,rzeczy zagi:nto111ych w 
samoliotach. Aczkol'wiek biuro Istniej.e ,od 
niedawma iloś ćod.stawi,0J1ych tam parasoii 
torebek, walizek etc. nie ustępuj,e i:,ości 
tych przedmiotów, 1prrechowywanych w 
ko1ejmvych biurach tegio samego typu. 

Największy procent zap,om,nianych 
przez roztargn~einie rzeczy stanowią śriod­
ki apteczne ·przeciw chorobie morskiej i 
po,vietrznej, którym naiwni pasażerowie, 
przypisują moc zapobiegania przykrym o­
bjaw'Om tych dolegliwości. 

Biuro Lo,ndyńskie zapom1nianych rze­
czy w s,amolotach, jest pierwszą instytu­
cją tego rodzaj.u, jaka istnieje w portach 
lotniczych. 

1· --o--··,·; 1 ,·; I• 

Śmiech to zdrowie 
U warj,atów. 

Dwaj obłąkani siedzą milcząc na­
przeciw siebie. '\Vtem jeden z nich czyl1i 
ge3t ręką, jakby złapał muchę. 

Zwr.aca się do Yis-a-Vis: 

- Co j.a tu mam w ręku? 

A tamte111: 

- Fortepiain . 

Pierwszy replikuje: 

Tak, ale to nie ,,..-ażne, boś pod-
glądał. (Le Rire). 

-o--
J)op,hono wtedy. 

Czom u nie. leczysz si~, mając lak 
kiepski slucJ1? 

_Owszem, ale me teraz; zaczekam, 
aż moja córka przestanie brać lekcje mu­
zyki. 

(Le Rire). 
' ! --0--

Informator m. Leszn 
FOTOGRAF: 
N.ow~czesną r,ot,ografję 

amatorskie wykonuje szyhko, tanio I & 

brze Fot-0 - Albin Fłleaer, Lesz.no, 
1mdski!ego 13. 

FRYZJE~ZY 
U p I ,:. k s r. y s z s I ę w salonie fryzj.er,wi 

l\llzgalsldeg-0, Leszczyńskich 40. T~ 
ondulacja, farbow. brwi i rzęs, Ul•' 
Salon męski, ,najlepsza obsługa fachO•) 

ROZRYWKI 
Kiln1a-T0atr Hiolel Piołski. Dziś "TYGRlad 

PACYFil{U". W roli gł. niezwykle tnz 
Edward Robinso 1n, Richard Arlen i l:,l\c 
Johann. 

Nakładem i drukiem 

,,DrukarJni L€szczyńskiej" Sp. z o. 

Redaktior odpow, Mieczysław Urbanowb 

Kino Pałace 
Dziś we wtorek, d. 7 w bm wielka premjera! 

Czarojącv film wiedeński ilustrujący dzieje 
wzruszającej miłości, nieśmiertelnego kompozytora 

Wale Cesarski 
:······································••' : U . W filmie t1yc : waga• usłyszymy 111 

: piękniejsze i najpopularniej~e 
~ w~lce i utworv Jana StrauSli::>bJ 
: ........... ·························••''~ 

4#,M W 

Jana Straussa do pięknej LILI DUMONT 
pod tytułem: 

Początek o godzinie 7 i 9 wiecSI 
W rolach głównych: Lee Parry, Michał Bohnen, Paul Hi:irblger w i:;:;;!~1!aJno~s~; t~g:JD,

7 ;tftł _______________ .;._ ______ 1ev 

• • 1 ~. ~ ~ -~- ~ ·', t' ~. ..~ ', :. 
, .t:• •:,, 1 '•/ tA',',;..; ,t \)., \•~: 

J. E. Najprzewielebniejszemu Ks. Biskupowi Dymkowi, 
Przewielebnemu Duchowieństwu, Wielebnym Siostrom, Prze­
świetnym Władzom oraz wszystkim Organizacjom, jak 1 komu· 
J..c:>lwiek składam serdeczne 

Bóg żapłac 
~a wyrazy współczucia i udział w pogrzebie mego drogiego 
wujka śp. 

Ks. Kanon. Stef ana Jankiewicza 
Pogorzela w lipcu 1936 Siostrzeniec. 

-Km. Il-306-6, I 
Obwles_zczenle o llcytacJI ruchomości 

Dnia 3. 6. na drodze z 
Leszna do Zaborowa nad 
Koleją koło targowiska 

zgubiono 
dwa wykazy tożtia.mości na 
nazwisko Feliks i Edmund 
Dolczewski. Uczciw. zna­
lazcę uprasza się o odda­
nie Ks. P. Wawrzyniaka 10 

?gubiono 
, złoty zegarek branzolet-

1 
kowy (pamiąt~a). Za wy­
nagrodz. oddać w „Deut-

1 sche Tageszeitung" Lesz­
, no, Komeńskiego 31. 

Komornik Sądu Grodzlciego w Leszni,.- li. rewiru Józef Dubia 
mającv !tancelarję w Lesznie, Rynek nr. 25 na podstawie art, 602 
k.. p, c. podaje do publicznej wiadomości, ze dnia 10 lipca 1936 
o godz. 9 w Lesznie Rynek 13 odbędzie się 2-ga licytacja rucho· 
-mości, należących do Dr, Stanisława Wyiykowakiego składają· 
ceych się z 1 masz;yny do pisania oszacowanych na łączną 
sumę zł 800,-. Ruchomość można oglądać w dniu licytacji w 
miejscu i czasie wyżej oznaczonym Leszno, dnia 6.czerwca 1936 

~a okazaną nam w dniu naszych zaślubin i.yczliwoóć, 
przez nadesłanie prezentów, kwiatów i telegramów 
składamy wszystkim k,rewnym, przyjaciołom i zna· 

(-) Dubis, komormk, 

W okresie wakacyjnym 
do dnia 31 sierpnia 1936 r. 

jomym ;taropolsk,ie ' 

;BÓG ZĄPŁAĆ! 

Lelzno, w lipcu 1936 

Henryk, i Apolonja z Gabryelsk,ich 
RATAJSCY. 

upujemv moliff: 
w większych partjach 

ANOLD Sp. Akc. - LESZ 
I ',. "'; ' 

; :• I ~ o 

~ieszka~ie 150 zł nagro~} 
1 pokoJ z kuchmą w Ryn: dam za wskazanie s\lt 
ku, z balkonem dla starsze) ców którzy w po iediiszca 
..t · I 1- ł · · ' 0 Lrz .,am. uo ma zenstwa na 29 czerwca 36 r. 0 g-' , 
li. piętrz~, _od 1. 8. 1936 z rozbitego okna wysina 
do wynaJęci_~· - ~zynsz zabrali materjały ubrPY 
20,- zł. Pism. oferty d,? we. Fr. Tlller, Lesta 
eksp. Głosu P· ,,AA 100 · Leszczyńskich 6. 

2 pokoje 
z kuchnią 

śpiżarką, przedpokojem i 
piwnicą do wynajęcia od 
15 lipca 1936 przy ulicy 
Paderewskiego ,N'Q 1. 

-----------~-rz 
Boksery 1:t 
. k. .,_-wy szczen1a 1, po raso 

i dobrych rodzicach!µ 
oddania. Methner, l-

11 
e,r 

Nowe. Tamże chłopsllY 
½~ni p_otrzebny. _;~~ 

z pie!?,~~~s~~:cowo· Po Io wani~t 
ści 1600 mieszkańców w '8.k 
pow. leszczyńskim, spowo- od zaraz do wydzierii. 
du choroby właściciela na nia. Obszar 250 ha, cg 
sprzedaż, za gotówkę - Sołectwo Bogusi11r~-

CZJnne będą nasze kancelarje w środy Praca 
i soboty jedynie do godziny 13-tej dekarska 

Adwokaci w Lesznie. do wydania. Zgłoszenia 
Barski, Leszno, Leszczyń­
skich 8, III. 

Cena 12.000 zł. - Adres pow. Leszn~f~· 

p~~!!~~~~na ite eksp. klo,u. • m111mm111m111mm111111m1mmrnru~,~ ;: .. 

3 i 4 pokojowe 1esz ame Odpadki :: 
Uczeń 

piekarski 
Wanna 

cynkowa 

3 lub 5 pokojowe, duże, k h .,.{° 
ml·eszkan1·e słoneczn~ ~. w~zelkiemi UC e1vh11s" przynaleznosc1ami od za· - a 

raz do wynajęcia. Bliige, jako karmę dla zwier1tzie 
Leszno, ul. Głogowska 32 przyjmuje z wdzięc:ttl ze 

Fryzjer~a 
lub pomocnik uczciwy, najchętniej ze wsi do kąpieli i 4-ro kołowy 

potrzebny natychmiast. - wózek na sprzedaż. na stałe potrzebni. Zgło-

komfortowe z centralnem 
ogrzewaniem na II. i III. 
piętrze zaraz do wynaję­
cia. Leszno, ul. Leszczyń· 
skich ,N'Q 8, mieszk. 6. Ab • Gtos· Zwierzyniec w Lesl 

ODUJ llllillllllllllllllllllllllllllllllllllllll ~ ~~i Gdzie? wskażeeksp. Głosu Leszno, Kościelna 4. szenia do eksp. Głosu. 

• 
:························································································· . . . . . . . . . . . . . 

Wykonanie solidne pracą ręczną 

we własnej wytwórni! 

~--····················· .................................................................. . 

J 

MeblostY.i: • f, T. Neimann, Leszno, Rynek · e11 

~ ---- ~~ ~- k_ -~ i_r lll V_ s C h mi ~~~j 
Aillj 

---------------------------------------------- -------------------- órc P.JIZEDPLATA na poczcie wraz z· tygod. ,,Ognisko Dumowt'1 i~,Prxyjaciel Ro.l:ni~a" 
f i\Qdatklem po"-"ieścfowym z odnoszeniem do domu włąCEDle I o~atami pocztowemi 
wynosi kwartalnie 5,58 zł, mie&ięcz;nie 1,86 zł, w t,kspedyejł I w agenturach mieSli~ 
lUl'Jlt 1,50 1:łi a: odnoszeniem d<O domo 1,70 zł. OddiieLnJ ■amer kosztuj;łl 10 gr, 

'W ru:t prlf'Sikólł w :zakłldzJe, W'Od, wył q o!ł , 1tr11fk6w Itp,., l!'Tfllawnietlll\ll 

OGŁOSZENIA 1 Wiers.s milim. 1 lam. na atr. 6 łam. 20 gr. Reklamy 1 tam. w leż 
redł:l"cyjn. 60 gr. Najmnrejsze ogłoszenlfl kosztuje 1,- zł. Przy czętem powtat "ol 
adz:le'ia się rabatu. Przy konkursach i dochódzenlach sądowych ws.zenie rabaZ.,, 
padają. Za: telefollłcz:n.ia podane ogłoszenia ni.o przyjmujemy żadnej odpowiedzi« 

lll!t ri!p!piada • C'ftlDit pm, • "l,IHmenr.l ID mdlł praw• da oruit:bd, 




